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POGODA
Dziś słonecznie, temperatura 

od 58 do 62 stopni (13-17 C), wia­
try południowe, 9 mil na godzinę. 
W nocy temperatura 42 stopnie.

Jutro również słonecznie, tem­
peratura 66 stopni.

Wschód 7:13, zachód 5:56.

KALENDARZYK
Dziś jest wtorek, 24 paź­

dziernika — Rafała, Mar­
cina.

Jutro środa, 25 paździer­
nika — Kryspina, Boni­
facego.

Pojutrze czwartek, 26 
października — Ewarysta.

70 DOMÓW PŁONIE W LOS ANGELES
Dyplomacja Jana Pawła II
Pożegnalna 
Audiencja 

Dla Polaków
Watykan. (UPI) — Papież Jan Pa­

weł II przyjął na specjalnej, poże­
gnalnej audiencji Polaków, którzy z 
całego świata przybyli na niedzielną 
ceremonię objęcia przez Niego wła­
dzy w Stolicy Piętrowej.

Do Auli Nervi, mogącej pomieścić 
1,000 osób, przybyło około 3,000, wiele 
z nich w strojach ludowych, wszy­
scy ze wzruszeniem w sercach i en­
tuzjazmem na twarzach. Wśród wy­
buchów radości odśpiewano Mazurek 
Dąbrowskiego i kilka polskich pie­
śni.

Zasady protokółu poszły na bok. 
Papież w pewnej chwili włożył na 
głowę kapelusz góralski z orlim pió­
rem i — raz jeszcze ku przeraże­
niu gwardzistów — wszedł w tłum 
rodaków, pozwalając dotykać swoich 
szat i całować swe dłonie.

Najbardziej dramatyczny i wzru­
szający moment nastąpił, gdy Pry­
mas Polski Stefan Kardynał Wyszyń­
ski, duchowy przywódca Narodu Pol­
skiego i jeszcze niedawno przełożo­
ny Papieża, wygłosił przemówienie 
pożegnalne.

“My wiemy jak bardzo ukochałeś 
swoje góry, swoje góry tatrzańskie, 
swoje iasy, swoje zagajniki, swoje 
doliny, po których wędrówka dawała 
Ci tyle szczęścia i odnawiała siły po 
Twojej ciężkiej pracy. My wiemy, 
że porzucasz je w duchu poświęce­
nia dla Kościoła Powszechnego” — 
mówił- Prymas, a Papież słuchał go 
na stojąco.

W momencie gdy kardynał Wyszyń­
ski powiedział: “Namiestniku Chry­
stusowy, my — synowie Kościoła w 
Polsce — klękamy przed Tobą” — 
Jan Paweł II podbiegł do Prymasa, 
ukląkł przed nim, objął ramionami i 
trwał tak przez parę minut.

Błyskały flesze aparatów fotogra­
ficznych, ściany auli rozsadzał entu­
zjazm zebranych. Kardynał Wyszyń­
ski płakał otwarcie, Jan Paweł II 
miał oczy mocno zamknięte. Kiedy 
powstał z klęczek, poprowadził Pry­
masa, usadził go' na fotelu obok swo­
jego i wtedy dopiero odczytał prze­
mówienie.

W przemówieniu tym sławił kardy­
nała Wyszyńskiego, którego “wiara 
nie zachwiała się w obliczu więzie­
nia i cierpień”, wyraził wdzięczność 
dla kardynała Króla z Filadelfii, bi­
skupów amerykańdkich i biskupów 
polskich w całym świecie, i dwa ra­
zy wyraził nadzieję, że w przyszłym 
roku przybędzie do Polski na uro­
czystości związane z 900 rocznicą 
męczeńskiej śmierci św. Stanisława 
Biskupa.

“Nie jest sprawą łatwą dla mnie 
opuszczać mój ukochany kraj — Pol­
skę .. . Kiedy przybyłem na Kon­
klawe nie przewidywałem jego rezul­
tatów . . . Chciałem wrócić do mo­
jego kraju, moich biskupów, mojego 
narodu. Zamiast tego znalazłem się 
w tym trudnym miejscu wobec trud­
nych zadań ... Błogosławię wam 
po raz ostatni przed moim przyjaz­
dem do Polski” — powiedział Papież.

Więźniowie w Zambii
Lusaka (UPI) — Zambijski prezy­

dent Kenneth Kaunda podał wiado­
mość, że osadzono w więzieniu 18 
cudzoziemców, podejrzanych o wspo­
maganie oddziałów rodezyjskich, któ­
re przez 3 dni niszczyły bazy geryla- 
sów z rodezyjskiego Frontu Patrio­
tycznego.

Kaunda, który przemawiał do 
członków rządu, dyplomatów i przed­
stawicieli środków masowego prze­
kazu, nie ujawnił ani nazwisk ani 
narodowości uwięzionych, ale zapo­
wiedział, że tak długo będzie ich trzy­
mał w więzieniu, dopóki ich niewin­
ność nie zostanie udowodniona.

Apel
Do Przywódców 
w Świecie
Specjalna Audiencja 
Dla Polaków, Rozmowa 
z Jabłońskim
Watykan (UPI) — Po zakończeniu 

uroczystości o charakterze religij­
nym i po spotkaniu z przywódcami 
innych wyznań, Papież Jan Paweł II 
rozpoczął akcję dyplomatyczną, po­
dejmując delegacje z różnych państw 
i międzynarodowych organizacji.

Ojciec św. udzielił też prywatnej 
audiencji tym delegacjom państwo­
wym, na czele których stał szef pań­
stwa lub jego małżonka.

W audiencji tej uczestniczył hisz­
pański król Juan Carlos z królową 
Zofią, książę Rainier i księżna Grace 
z Monako, wielki mistrz Zakonu Mal­
tańskiego Angelo de Mojana di Co- 
logna, prezydent Austrii Rudolf Kirch- 
schlager, prezydent Irlandii Patrick 
Hillery, prezydent Libanu Elias Sar­
kis, przewodniczący Rady Państwa 
Henryk Jabłoński, dwóch kapitanów- 
regentów San Marino, pani Renee 
Klang de Guzman — małżonka pre­
zydenta Republiki Dominikańskiej, 
pani Imelda Marcos — małżonka pre­
zydenta Filipin, książę Alberta, bel­
gijski, książę jordański Mohammed 
ben Talal i brytyjski książę Norfolku.

Po tej wspólnej audiencji Papież 
(Ciąg dalszy na str. 6-e j)

Vance Wraca 
Do Washingtona 

Bez Traktatu
Moskwa (UPI) — Sekretarz stanu 

Cyrus Vance — wbrew nadziejom i 
oczekiwaniom — wraca do Washing- 
tonu z Moskwy bez traktatu o ograni­
czeniu zbrojeń nuklearnych, a jedy­
nie z zapewnieniem ze strony sowie­
ckiej, że “poczynione będą wszelkie 
wysiłki,” aby traktat taki uzgodnić.

Przed odlotem z Moskwy, Vance 
powiedział w krótkim oświadczeniu, 
że porozumienie o ograniczeniu rywa­
lizacji zbrojeniowej supermocarstw 
“dotyczy najbardziej żywotnych i de­
likatnych interesów stron zaintereso­
wanych.”

Nie wiadomo, jakie przeszkody oka­
zały się nie do usunięcia i nie wiado­
mo jakie “następne kroki” w roko­
waniach zostaną podjęte. Szczegóły 
te zostaną prawdopodobnie ujawnio­
ne, gdy Vance złoży sprawozdanie 
prezydentowi Carterowi ze swoich 11- 
godzinnych rozmów moskiewskich z 
Leonidem Breżniewem, Andrei Gro- 
myką i innymi dygnitarzami sowie­
ckimi.

W drodze do Washingtonu Vance 
zatrzyma się na krótko w Londynie, 
aby na lotnisku omówić z brytyjskim 
ministrem spraw zagranicznych Da- 
videm Owenem pogarszającą się sy­
tuację w Rodezji.

Łapówki Za Granicą
Washington (UPI) — Westinghouse 

Electric Co. została oskarżona przez 
władze federalne o wręczanie łapó­
wek za granicą. Departament Spra­
wiedliwości przedstawił w pozwie 30 
przykładów wykroczeń prawnych. 
Twierdzi się, że firma przyzna się 
do postawionych zarzutów i uiści 
karę grzywny o łącznej sumie $300,000. 
Powyższe nadużycia miały miejsce 
w latach 1975-77. Westinghouse Elec­
tric Co. złożyła w tych latach fałszywe 
zeznania finansowe w Export-Import 
Bank oraz w Agency For Internatio­
nal Development.

W tym roku do tej pory karami 
grzywny zostały ukarane 2 firmy 
amerykańskie — The Williams Co. 
z Tulsa, Okla., oraz Control Data 
Corp. — za podobne, nielegalne prak­
tyki finansowe.

“Ochotnicy” Do Walki z Inflacją

ONE-Tb/O-TUPEE 
commence
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Carter Obiecuje 
Wydatki Na ONZ

Washington (UPI) — Rząd fede­
ralny zapewnił Organizację Narodów 
Zjednoczonych, iż przyjęte zobowią­
zania finansowe USA będą w pełni 
honorować. Suma tych zobowiązań 
wynosić będzie w przyszłym roku 
$327.7 miliona, po uprzednim zredu- 
dukowaniu tej o $27.7 miliona na mocy 
poprawki zgłoszonej przez senatora 
Jesse Helmsa (R-N.C.). Poprawka ta 
również zakazuje żeby pieniądze ofia­
rowane przez rząd amerykański były 
przeznaczone przez ONZ na program 
pomocy technicznej lub na inne, spe­
cyficzne programy.

Prezydent Carter natychmiast wy­
raził opozycję do w/w poprawki, pole­
cając rzecznikom Departamentu Sta­
nu zapewnić ONZ, iż USA bezwarun­
kowo wywiążą się z podjętych zobo­
wiązań finansowych.

ONZ nie przyjmuje funduszów od 
państw członkowskich w oparciu o 
jakiekolwiek warunki. Niejednokrotnie 
inne kraje wstrzymywały jednak w 
ogóle swój wkład finansowy w dzia­
łalność organizacji w rezultacie wy­
nikających kontrowersji politycznych. 
W samej rzeczy, 18 krajów uciekło 
się do tej metody protestu w swoim 
czasie, są to między innymi: Związek 
Sowiecki, Chiny, Kuba, Francja oraz 
Republika Południowej Afryki.

Od 96-go Kongresu zależeć będzie, 
czy poprawka warunkująca dotacje 
na ONZ zostanie anulowana.

Zmiana Wojsk
Bejrut (UPI) — Na dwóch kluczo­

wych mostach bejruckich i na wie­
żowcu, górującym nad miastem na­
stąpiła zmiana oddziałów wojsko­
wych. W miejsce żołnierzy syryj­
skich stanowiska te objęli żołnierze 
Arabii Saudyjskiej, również z mie­
szanego, arabskiego korpusu rozjem­
czego. Zmiana ta stanowi pierwszą 
fazę ograniczonego rozdzielania Sy­
ryjczyków i formacji chrześcijan li­
bańskich.

Wybuch i Pożar
Brookside Village, Texas (UPI) — 

Eksplozja przewodu gazowego spowo­
dowała pożar, pozostawiając przynaj­
mniej 36 osób rannych. Ekipy ratow­
nicze starają się odciąć dopływ gazu 
i opanować żywioł w bezpośredniej 
odległości od budynku szkolnego. In­
cydent miał miejsce o godz. 3 nad 
ranem wg. czasu lokalnego.

Komunikacja Lotnicza
Washington (UPI) — Prezydent 

Carter dziś ma podpisać federalną 
uchwałę, która zezwoli rodzimym to­
warzystwom lotniczym na otwarcie 
nowych połączeń w komunikacji po­
wietrznej.

Głosowanie w Portoryko 
San Juan (UPI) — W rekordowej 

liczbie przystąpili do głosowania w 
prawyborach mieszkańcy Portoryko. 
Mimo nawoływania do bojkotu przez 
frakc.f** jj opag ijące pozostanie wy­
spy we wspólnocie z USA oraz ugru­
powań sugerujących autonomię i su­
werenność, siły opowiadające się za 
przyłączeniem Portoryko do Stanów 
Zjednoczonych odniosły wielkie zwy­
cięstwo.

Franklin Delano Lopez, były czło­
nek sztabu kampanijnego prezydenta 
Cartera, został wybrany przewodni­
czącym Wydziału Portorykańskiego 
Partii Demokratycznej. Lopez 
oświadczył, iż mieszkańcy wyspy wy­
kazali w ten sposób, że czują się 
amerykańskimi obywatelami i chcą 
brać aktywny udział w polityce USA.

Obiektywnym celem nowego prze­
wodnictwa Partii Demokratycznej 
jest zorganizowanie pierwszych w 
kraju prawyborów prezydenckich 
właśnie w Portoryko. W chwili obec­
nej mieszkańcy wyspy nie głosują na 
kandydatów na urzędy Prezydenta i 
Wiceprezydenta kraju, ani też na 
kandydujących do Kongresu. Plebi­
scyt odnośnie dalszego statusu Porto­
ryko pianowany jest na 1981 rok.

Powstanie 
w Kambodży?

Bangkok. (UPI) - Radio Hanoi 
podało wiadomość, że w Kambodży 
doszło do zbrojnego powstania ludno­
ści cywilnej i wojska, przeciwko spra­
wującemu od trzech lai władzę rzą­
dowi komunistycznemu. Ta sama ra­
diostacja donosi, że samoloty chiń­
skie zapuszczają się na 25 mil w 
głąb terytorium wietnamskiego. Po­
wstaniem objęte są głównie prowin­
cja Rattankiri, granicząca z Wietna­
mem i Stung Treng, granicząca z 
Laosem, gdzie powstańczy opanowali 
wszystkie drogi i przecięli połączenia 
do Phnom Penh.

Do powstania przyłączyli się żoł­
nierze z załogi lotniska Kompong 
Chnang, odległego o 50 mil od kam- 
bodżańskiej stolicy, opanowali oni 
wieżę kontrolną i stamtąd kierują 
ruchem innych jednostek wojsko­
wych.

“Zbuntowani żołnierze współdziała­
ją z formacjami powstańczymi w 
atakowaniu miast Kratie i Kompong 
Thom i strefy wojskowej Kandal oraz 
wszystkich ważniejszych ośrodków 
prowincjonalnych ... W kołchozach 
i w fabrykach odbywają się wiece 
i demonstracje, w czasie których wzy­
wa się ludność do powstania i oba­
lenia kliki Pol Pota i leng Sary” 
— twierdzi radio Hanoi.

Zaproszenia 
Nie Będzie 

Watykan (CT) — Agencja infor­
macyjna NYT donosi, powołując 
się na źródła wschodnio-europej­
skie, że Henryk Jabłoński, prze­
wodniczący Rady Państwa, w cza­
sie audiencji u Papieża powiedział, 
że Jan Paweł II będzie serdecznie 
powitany w Polsce, w każdej chwi­
li, gdy tylko zechce przyjechać, 
ale oficjalne zaproszenie rządowe 
wysyłane nie będzie.

Gospodarcze 
Wystąpienie 

Cartera
Washington. (UPI) — Prezydent 

Carter wystąpi dziś wieczorem (o 
godz. 9 czasu chicagoskiego) w te­
lewizji, wyjaśniając zamierzenia rzą­
du w walce z inflacją. Koła wa- 
shingtońskie twierdzą, iż mowa Pre­
zydenta zawierać będzie wiele gorz­
kich prawd o sytuacji ekonomicznej 
i o koniecznych środkach zaradczych.

Ekonomiści przepowiadają, iż w 
tym roku wzrost cen konsumpcyjnych 
wyniesie 8%, w porównaniu z 6.8% 
w r. 1977 oraz 4.8% w 1976 — kie­
dy to Jimmy Carter prowadził je­
szcze kampanię wyborczą, ubiegając 
się o najwyższy urząd w kraju.

Jeżeli proponowane środki zawiodą 
— wielu ekonomistów jest przekona­
nych, że wynikiem będzie recesja. 

Carter ma przedstawić swój plan, 
dobrowolnej na razie, kontroli cen 
i płac. Sugerowany limit w odniesie­
niu do podwyżek płac ma wynosić 
7%. W sferze cen ograniczenia pod­
wyżek winny być utrzymane w gra­
nicach 0.5%. W przypadku wyższych 
kosztów, producent będzie mógł pod­
nieść ceny o więcej niż o.5% — 
utrzymując jednak własny zysk na 
tym samym poziomie.

Spodziewane jest również, że Car­
ter ogłosił częściowe zamrożenie za­
trudnienia w sektorze federalnym. 

Konfrontacja 
w Paryżu

Paryż (UPI) — Rozpoczynająca się 
dziś w Paryżu konferencja UNESCO z 
udziałem przedstawicieli 144 państw 
stanie się przypuszczalnie konfronta­
cją pomiędzy blokiem państw uprze­
mysłowionych i państwami Trzeciego 
Świata.

Przedmiotem kontrowersji stanie 
się inspirowana przez Związek So­
wiecki deklaracja, która stwierdza, 
że do obowiązków światowych środ­
ków masowego przekazu (prasy, ra­
dia i telewizji) należy zwalczanie pro­
pagandy wojennej, rasizmu, apar­
theidu, kolonializmu i neo-kolonializ- 
mu.

Stany Zjednoczone i inne państwa 
uprzemysłowione i wolne stoją na 
stanowisku, że rządy nie mają prawa 
do kontrolowania prasy i w szczegól­
ności odrzucają formułę deklaracji, 
która nakazuje, aby “środki masowe­
go przekazu rozpowszechniały tylko 
wersje wydarzeń, które podane zo­
staną przez państwo, odpowiednie in­
stytucje lub osoby.”

Związek Sowiecki złagodził znacz­
nie swoje wcześniejsze żądanie, aby 
przyjąć zasadę, że środki masowego 
przekazu istnieją po to, aby służyć 
swoim rządom, natomiast państwa 
Trzeciego Świata uważają, że propo­
nowana deklaracja obroni je przed 
stronniczością zachodnich środków 
masowego przekazu, które podają 
wiadomości o przewrotach, korupcji i 
klęskach żywiołowych w tych pań­
stwach, a przemilczają dążenia do po­
prawy i osiągnięcia.

Amadou Mahtar M’Bow, sekretarz 
generalny UNESCO, stoi na stanowi­
sku, że deklaracja może być przy­
jęta tylko w drodze jednomyślności, 
co oznacza prawie na pewno dalszy 
impas w tym względzie.

Tysiące 
Mieszkańców 
Bez Dachu 
Nad Głową
Płomienie Przenoszone 
z Suchego Podszycia 
Przez Silne Wiatry
Los Angeles (CT, UPI) — Potężne 

ściany ognia — widoczne na odległość 
30 mil — trawią ekskluzywne rezy­
dencje mieszkańców metropolii Los 
Angeles. Architekt Ronald Turner, 
bezradnie patrząc jak pali się jego 
dom wartości ok. $300,000, z rezy­
gnacją stwierdził: “Jest to najgorsza 
rzecz jaka mnie w życiu spotkała”.

Turner bynajmniej nie jest odosob­
niony w swoim nieszczęściu. Żywioł, 
przenoszony z suchego podszycia, 
rozprzestrzenił się w błyskawicznym 
tempie dzięki gorącym i niezwykle 
silnym wiatrom. W niektórych miej­
scach pożar wywoływany jest dodat­
kowo przez pozrywane linie wyso­
kiego napięcia. Tysiące mieszkańców 
Los Angeles County pozostało bez 
dacii! nad głową. Przynajmniej 70 

(Dokończenie na str. 5-ej)

Cała Polska 
Oglądała 

Jana Pawła II
Kraków (UPI) — W niedzielę rano 

ulice miast polskich były puste. Puste 
były kawiarnie i restauracje. Puste 
jeździły autobusy. Puste były kościo­
ły, zazwyczaj w niedziele przepełnio­
ne, ponieważ księża przesunęli godzi­
ny nabożeństw. Na ulicach pojawiły 
się jedynie grupy wycieczkowe, pro­
wadzone przez oficjalnych przewodni­
ków.

Cała Polska wpatrzona była w ekra­
ny telewizyjne i oglądała “na żywo” 
przebieg uroczystości objęcia Tronu 
Piotrowego przez Jana Pawła II. 
“Wygląda jakby wszyscy opuścili 
miasto” — powiedział jeden z restau­
ratorów warszawskich. W kołach ka­
tolickich ocenia się, że 90 procent 
mieszkańców prawie półtora milio­
nowej Warszawy siedziało przed tele­
wizorami.

“Jest to przypuszczalnie najważ­
niejsza chwila w historii polskiego 
Kościoła.... Nasz Kościół przez pra­
wie 30 lat walczył o to, aby dać naro­
dowi możliwość oglądania inwestytu­
ry papieża w żywej transmisji tele­
wizyjnej. A teraz ten naród widzi Po­
laka jako nowego Papieża” — po­
wiedział jeden z księży warszawskich.

Na Jasną Górę zjechało 100,000 piel­
grzymów, aby ten wielki moment 
uczcić złożeniem hołdu “Camej Ma­
donnie.” W Krakowie nawet karmeli­
ci złamali surową regułę odosobnie­
nia, modlitwy i oderwania się od 
rozkoszy życiowych, aby oglądać swe­
go byłego Arcybiskupa.

W Wadowicach 74-letni ksiądz Ed­
ward Zacher raz po raz zmieniał 
zachodzące łzami okulary i ze wzru­
szeniem patrzył na swego byłego 
ucznia, na którego dłoni lśnił pier­
ścień Rybaka. A gdy Jan Paweł II 
zszedł po szerokich, marmurowych 
schodach bazyliki, aby zbliżyć się do 
wiernych, ks. Zacher zawołał: “To 
jest typowy Wojtyła. Chce być w 
kontakcie z ludźmi. Gdyby straż do­
puściła do tego, zmieszałby się w 
pielgrzymami.”

A gdy zakończyła się transmisja z 
Watykanu, jeden z Polaków wyraził 
opinię podzieloną niewątpliwie przez 
wszystkich: “To wielkie wydarze­
nie. ... Nigdy go nie zapomnimy.”

Dolar Zwyżkuje
Londyn. (UPI) — Wiadomość, że 

prezydent Carter wystąpi z oświad­
czeniem na temat zwalczania infla­
cji sprawiła, że kurs dolara zwyżku­
je dziś na wszystkich giełdach euro- 
pejksich i na giełdzie tokijskiej.
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| Kronika Stanisławowa |
Z Karty Żałobnej

Ostatnio przenieśli się do wieczno­
ści i pogrzeby ich odbyły się z kościoła 
parafialnego: śp. Donalda Zielińskie­
go i śp. Laury Ratkowskiej. Niech 
odpoczywają w pokoju.

Złoty Jubileusz Małżeństwa
Pp. Franciszek Pokrzewinscy ob­

chodzić będą zloty jubileusz pożycia 
małżeńskiego w przyszłą niedzielę, 
dnia 29-go października. Msza św. 
dziękczynna o godz. 2-ej po południu, 
którą odprawi ich syn, ks. Justus 
Pokrzewinski, O.P. Serdeczne gratu­
lacje błogosławieństwa Bożego.
Octoberfest

W przyszłą sobotę, dnia 28-go paź­
dziernika, w sali parafialnej w by- 
dynku szkolnym staraniem Klubu Ma­
tek będzie Octoberfest, na które 
wszyscy parafianie i przyjaciele są 
mile proszeni.

my.
Przed zabawą zostanie wyświetlony 

film z uroczystości obchodu 25-lecia 
Koła i wręczenia sztandaru.

Koledzy, którzy zmienili miejsce za­
mieszkania, proszeni są o podanie 
nowego adresu. — K. Iwanicki, prezes; 
K. Stawicki, sekr.

Msza Na Cmentarzu
W kaplicy Cmentarza św. Wojciecha 

w Dniu Zadusznym dnia 2-go listo­
pada o godz. 10:30 rano ks. Prowincjał
Franciszek Róg, C.R., przy współ- DALLAS — Dźwig budowlany spad! ze znacznej wysokości powo- 
udziale innych księży odprawi Mszę dując śmierć operatora. Na skutek wypadku przez dłuższy czas 
św. za wszystkich zmarłych. zatarasowana była jedna z ulic miasta. (UPI)

Zmiana Czasu

Wszystkie Msze św. w przyszłą 
niedzielę, dnia 29-go października, 
będą według starego czasu (Standard 
Time); przed spoczynkiem w sobotę 
wieczorem należy cofnąć zegary jedną 
godzinę wstecz.

Msza Za Nowego Papieża
W ubiegły piątek, dnia 20-go paź­

dziernika, dzieci szkolne podczas Mszy 
św. o godz. 8:30 rano modliły się za 
nowego Papieża Jana Pawła II 
(Wojtyłę).

Komunikat 
SPKKołaNr. 15

W niedzielę, 29 października, o go­
dzinie 2:30 po poł. w Domu Stow. 
Samopomocy Emigracji Polskiej, 
1514 N. Milwaukee, odbędzie się za­
bawa towarzyska “rozgrywka fan 
tów”, na którą serdecznie zaprasza­

J. Nimrod Dyrektorem 
Fairfield Savings

Joseph J. Nimrod
Prezes Fairfield Savings and Loan 

Assn., 1601 Milwaukee Ave., ogłosił, 
że zarząd tej znanej spółki oszczęd­
nościowo-pożyczkowej mianował p. 
Joseph J. Nimrod członkiem Rady 
Dyrektorów Fairfield Savings.

P. J. Nimrod jest właścicielem 
Joseph J. Nimrod Decorating Co. w 
Rogers Parku. Ukończył on Uniwer­
sytet Loyola z dyplomem bakałarza 
studiów handlowych. Jest członkiem 
Kiwanis, Rogers Park Chamber of 
Commerce i Delta Sigma Pi. Mieszka 
z żoną Anną i ośmiorgiem dzieci w 
Glenview, Ill.

Lekarstwa do Polski
wysyłajcie przez

APTEKĘ GLASZERA
Fachowa obsługa, 35 lat doświadczenia 

957 N. Ashland Ave„ Chicago, III. 60622 

1 Nok od Dwiswn ul. dufuita Bud i Kennedy Ei-Way.

International Dance
W sobotę dnia 18-go listopada na sali 

parafialnej będzie “International 
Dance”; dwie orkiestry przygrywać 
będą polskie i meksykańskie melodie; 
wszyscy są proszeni.

Zaduszki

Koperty na Zaduszki można otrzy­
mać w kruchcie kościoła albo też 
od marszałków; specjalne Msze św. 
i modlitwy odmówione będą w listo­
padzie — miesiącu poświęconym 
duszom zmarłym.

Posiedzenie Pol.-Am. 
Ligi Politycznej

Posiedzenie Polsko-Am. Ligi Poli­
tycznej pow. Cook odbędzie się 25 
października o godz. 7:30 wiecz., w 
sali Polish Council, 2905 Milwaukee. 
W programie — spotkanie z przedsta­
wicielami życia politycznego.

Bankiet dla uhonorowania kongres- 
mana D. Rostenkowskiego będzie 4 
listopada w Marquis Hall, 4708 Mil­
waukee. Rezerwacje stołów: 736-3414.

E. Nowak, prezes; J. Cieśla, sekr.

Zebranie Komitetu 
Obywatelskiego

Zebranie Komitetu odbędzie się w 
czwartek, 26-go października, o godz. 
7:30 wiecz., w Placówce 90 SWAP. 
Mamy wiele spraw do omówienia a 
między innymi znaczenie dla nas wy­
boru Papieża Jana Pawła II, spra­
wozdanie z wyjazdu do Washingtonu, 
nadchodzące Święto Niepodległości i 
wiele innych spraw polskich.

Wszyscy przedstawiciele organiza­
cji członkowskich i członkowie indy­
widualni proszeni są o przybycie.

A. Kajkowski
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THE BODY POLITIC THEATRE
PREZENTUJE

Warszawski Teatr Mimi z Opery Warsaw Chamber — 
specjalne przedstawienie wtórne

TYLKO od 23 — 26 października 
Poniedziałek8 wiecz.: “GŁOSCISZY” 

Wtorek 8 wiecz. “LUSTRO” 
środa 7 wiecz. “PANTOMIMA” (pokaz dla całej rodziny) 

9 wiecz. “GŁOS CISZY“
Czwartek 7 i 9wiecz.: “LUSTRO“

Dochód z przedstawienia poniedziałkowego przeznaczony na Szpital 
Pomnik — Opieka nad Dzieckiem w Warszawie, w Polsce.

Ceny biletów $5.00 za jedno przedstawienie, $8.00 za dwa, $10.00 za trzy. 
Po rezerwacje proszę dzwonić do biura 871-3000.

The Body Politic Theatre 2261N. Lincoln Ave., Chicago, 111. 60614

AUTENTYCZNE

POLSKICH SPADOCHRONIARZY 
w czasie okupacji niemieckiej!

“Pociąg Odchodzi o Północy”
Autor Wacław Solski 

sam przeżył i opisał te niezwykłe przygody!
Zamówienia kierować:

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
1201N. MILWAUKEE AVE.

CHICAGO, ILL. 60622 ==$
Ak |||ll|l zaliczeniem ptK-z.tow> m iC.O l), i |||■||l Jll

Wadowice—Rodzinne Miasto 
Papieża Jana Pawła II

Wadowice, miasto powiatowe nad 
rzeką Skawą w odległości 50 kilome­
trów na południowy zachód od Kra­
kowa, zapisane zostało po raz pier­
wszy w źródłach historycznych w 
1327 roku, jako miasteczko książę­
ce.

Miasteczkiem parafialnym stało się 
dopiero pod koniec XV stulecia, a 
prawa miejskie otrzymało po raz 
drugi w 1420 roku z rąk księcia 
oświęcimskiego Kazimierza. Różne 
przywileje nadawali Wadowicom kró­
lowie Zygmunt Stary, Zygmunt III 
i Jan Kazimierz.

W 1581 r. Wadowice należały do 
miasteczek średnich. Miały kilka sta­
wów rybnych, 6 łanów miejskich, 
folusz i młyn oraz 48 zakładów rze­
mieślniczych. W 1602 r. Wadowice 
zniszczył wielki pożar, po którym 
zostało tylko 187 domów.

Świadczenia na rzecz wojsk nie­
przyjacielskich i koronnych oraz licz­
ne pożary i epidemie doprowadziły 
miasto do upadku. W 1660 r( miało 
tylko 75 domów, w 1662 r. tylko około 
700 mieszkańców.

Za zasów zaboru austriackiego po 
podziale cyrkułu na 4 powiaty, zo­
stało w 1867 r. miastem powiato­
wym. W roku 1921 liczyło 720 bu­
dynków i 6,862 mieszkańców. W Pol­
sce Niepodległej były tu czynne fa­
bryki wyrobów cementowych, drutu, 
mydła, obuwia, koronek, papieru, 
opłatków i wódek. Uprawiano handel 
bydłem i ziemiopłodami oraz rzemio­
sło ze stolarskim na czele.

W czasie okupacji hitlerowskiej 
Niemcy włączyli Wadowice do Rze­
szy i wyniszczyli ludność żydowską.

Już w XVI stuleciu miasto miało 
szkołę utrzymywaną z podatków mie­
szczan, a od drugiej połowy XVII 
w. przez proboszcza. W 1819 r. otwar­
to szkołę obwodową, w 1886 r. — gi­
mnazjum, a w 1889 r. — szkołę 
podstawową. Profesor i rektor Aka­
demii Krakowskiej Marcin Wadowi- 
ta (1567-1641) ufundował miastu szpi­
tal.

Obecnie w Wadowicach znajdują się 
3 szkoły podstawowe, liceum i 5 szkól 
zawodowych. Jest tu dom kultury, 
dom rencistów, dom opieki i zakład 
dla dzieci niedorozwiniętych. W mie­
ście przy rynku znajduje się roko­
kowy kościół, a w rynku i przy 
ul. Kościelnej późno klasycystyczne 
domy. W kościele, notowanym już w 
1325 roku, jest prezbiterium z XV 
w., a trzynanowy korpus pochodzi 
z lat 1791-98.

Na wschodnim krańcu miasta znaj­
duje się dwór “Mikołaj” z pierwszej 
połowy XIX w. z oryginalnym “sa­
lonem eliptycznym”, a w pobliżu 
wiekowy śpichlerz dworski. Nazwa 
części miasta “Mikołaj” pochodzi od 
imienia właściciela wójtostwa Miko­
łaja Komorowskiego (zm. 1633 r.).

Z Wadowic jest punkt wyjścia na 
szczyt leskowiec (922 m. wysokości),

Dwoje Dzieci Rannych 
w Pożarze

Dwoje małych dzieci zostało ran­
nych w pożarze, który wybuchł w 
ich rodzinnym domu w minioną nie­
dzielę. Denise Williams i jego brat 
James, zabrani zostali do szpitala 
Mt. Sinai. Rzecznik szpitala podał, że 
dzieciom nie grozi już w tej chwili 
żadne niebezpieczeństwo. 

a o 2 kilometry za miastem znajdu­
je się wieś Gorzeń Górny, w której 
jest dworek po poecie beskidzkim 
Emilu Zegadłowiczu ze zbiorem pa­
miątek po nim i świątków ludowych 
miejscowego twórcy A. Wawro.

Herb Wadowic jest dwupolowy, z 
połową orła górnośląskiego na tle nie­
bieskim po lewej stronie i z basztą 
forteczną na polu prawym, czerwo­
nym. Orzeł jest w kolorze żółtym, 
baszta w kolorze białym. Godło to 
występuje na pieczęciach miejskich 
począwszy od XIV wieku. Zatwierdzo­
ne zostało przez cesarza austriac­
kiego w 1793 roku i przez rząd pol­
ski w 1938 roku.

Wadowice — forma patronimiczna 
imienia Wad — nie znanego poza tym 
w nazewnictwie Polski, przypuszczal­
nie należy ją odnieść do elementów 
wołowskich w nazewnictwie karpac­
kim. Przysłowie ludowe, odnotowane 
przez Oskara Kolberga, upamiętniło 
Wadowice następująco: “Lepszy gó­
ral od Wadowic”.

Very Feminine!
Printed Pattern

4746 1
SIZES
10'/2-20'/2

IWI

Very, very feminine-sleeves 
that flutter softly, surplice 
neckline, neat waist. What a 
lovely way to look at holiday 
parties, dinners, concerts.

Printed Pattern 4746: Half 
Sizes 10%, 12%, 14%, 16%, 
18%, 20%. Size 14% (bust 37) 
takes 2% yards 60-inch fabric.

$1.50 for each pattern. Add 40< 
for each pattern for first-class 
airmail and handling. Send to:

Anne Adams, Dept. 10, Polish 
Daily Zgoda, 243 West 17th st., 
New York, N.Y. 10011.

Print NAME, ADDRESS, ZIP, 
SIZE and STYLE NUMBER.

Work, weekends, school - our 
new FAILWINTER FASHION 
CATALOG has all the dresses, 
tops, skirts, vests, pants 
you want! Plus $1.50 free 
pattern coupon. Send 75V 
107-lnstant Sewing Book $1.00 
106-lnstant Fashion Book $1.00 
125-Petal Quilts $1.50 
124-Gifts ’n’ Ornaments $1.50

Henryk Sienkiewicz

Potop (II)
174 (Ciąg Dalszy)

“Książę, aby wojska nasze omylić, symulował pochód ku 
Szczuczynowi, dokąd podjazd wysłał. Sam z główną siłą poszedł 
do Janowa i tam posiłki w piechocie otrzymał, które kapitan 
Kyritz przyprowadził: ośmset ludzi dobrych. Od nas ognie 
książęce widać. W Janowie mają tydzień wypocząć. Jeńcy 
mówią, że i bitwę przyjąć gotów. Febra trzęsie go ciągle.”

Po odebraniu tej relacji pan Sapieha, zostawiwszy resztę 
wozów i armat, ruszył komunikiem do Sokółki i na koniec dwa 
wojska stanęły sobie oko w oko. Przewidywano też, że bitwa 
jest nieuchronną, gdyż jedni nie mogli już dłużej uciekać, 
drudzy gonić. Tymczasem jako zapaśnicy, którzy po długiej 
gonitwie mają się schwycić za bary, leżeli naprzeciw siebie, 
łapiąc powietrze w zadyszane gardziele — i odpoczywali.

Pan Hetman, gdy ujrzał Kmicica, chwycił go w ramiona 
i rzeki:

— Już mi i gniewno było na ciebie, żeś tak długo znać o 
sobie nie dawał, ale widzę, żeś więcej sprawił, niż się spodziewać 
mogłem, i da Bóg wiktorię, twoja, nie moja będzie zasługa. 
Szedłeś jako anioł stróż za Bogusławem!

Kmicicowi złowrogie światła zabłysły w oczach.
— Jeślim mu aniołem stróżem, to i przy skonaniu jego 

być muszę.
— Bóg tym rozrządzi — rzekł poważnie hetman — ale 

chcesz, aby cię błogosławił, to ścigaj nieprzyjaciela ojczyzny, 
nie prywatnego.

Kmicic skłonił się w milczeniu, ale nie znać było, aby 
piękne słowa hetmańskie wywarły nań jakiekolwiek wrażenie. 
Twarz jego wyrażała nieubłaganą nienawiść i tym była groźniej­
sza, że trudy pościgu za Bogusławem wychudziły ją jeszcze 
więcej. Dawniej w tym obliczu malowała się jeno odwaga i 
zuchwała płochość, teraz stało się surowym i zarazem zawzię­
tym. Łatwo zgadłeś, że komu ten człowiek zapisał w duszy 
zemstę, ten winien się strzec, choćby był Radziwiłłem.

Jakoż mścił się już straszliwie. Usługi w tej wojnie oddał 
istotnie olbrzymie. Wysforowawszy się przed Bogusława, zbił 
go z tropu, pomylił jego rachuby, wpoił weń przekonanie, iż 
jest otoczony, i do cofania się przymusił. Dalej szedł przed 
nim dzień i noc. Podjazdy znosił, dla jeńców był bez miłosierdzia. 
W Siemiatyczach, w Bockach, w Orlej i około Bielska napadł 
głuchą nocą na cały obóz.

W Wojszkach, niedaleko Zabłudowa, w szczerych radzi- 
wilłowskich ziemiach, wpadł jak ślepy huragan na samą kwa­
terę książęcą, tak iż Bogusław, który właśnie był do obiadu 
zasiadł, omał żywcem nie wpadł w jego ręce i tylko dzięki panu 
Sakowiczowi, podkomorzemu oszmiańskiemu, wyniósł zdrową 
głowę. Pod Białymstokiem Kmicic porwał karoce i kredensy 
Bogusia wowe. Wojsko jego znużył, rozprzęgł, ogłodzil. Wyborne 
piechoty niemieckie i rajtarie szwedzkie, które Bogusław z 
sobą przywiódł, wracały, do idących kościotrupów podobne, w 
obłędzie, w przerażeniu, w bezsenności. Wściekle wycie Tata­
rów i wolentarzy Kmicicowych rozlegało się przed nimi, z boków, 
z przodu, z tyłu. Zaledwie strudzony żołnierz oczy przymkną!, 
gdy musiał chwytać za broń. Im dalej, tym było gorzej.

Drobna szlachta zamieszkująca owe okolice łączyła się z 
Tatary, po trochu z nienawiści do birżańskich Radziwiłłów, 
po trochu ze strachu przed Kmicicem, bo opornych karał bez 
miary. Więc siły jego rosły, Bogusławowe topniały.

Do tego sam Bogusław istotnie był chory, a chociaż w 
sercu tego człowieka nigdy troska nie zagnieździła się na długo 
i choć astrologowie, którym wierzył ślepo, przepowiedzieli 
mu w Prusach, iż osoby jego nic złego w tej wyprawie nie 
spotka, przeciw ambicja jego, jako wodza, cierpiała nieraz 
srodze. On, którego imię, jako wodza, powtarzano z podziwem 
w Niderlandach, nad Renem i we Francji, bity był w tych 
zapadłych lasach przez niewidzialnego nieprzyjaciela codzien­
nie i bez bitwy zwyciężony.

Była przy tym w tym pościgu taka niezwykła zawziętość 
i przechodząca zwykłą wojenną miarę natarczywość, że 
Bogusław z wrodzoną sobie bystrością odgadł po kilku dniach, 
że ściga go jakiś nieubłagany wróg osobisty. Dowiedział się 
łatwo nazwiska: Babinicz, bo powtarzała je cała okolica, a'.e 
nazwisko owe było mu obce. Niemniej rad był poznać osobę i 
przez drogę w czasie pościgu urządzał dziesiątki i setki zasadzek. 
Zawsze na próżno! Babinicz umiał ominąć potrzask i zadawał 
klęskę tam, gdzie go się najmniej spodziewano.

Aż wreszcie oba wojska stoczyły się w okolicy Sokółki, 
Bogusław znalazł tam istotne posiłki pod wodzą von Kyritza, 
który, nie wiedząc poprzednio, gdzie książę się obraca, zaszedł 
do Janowa. Tam też miał się rozstrzygnąć los Bogusławowej 
wyprawy.

Kmicic pozamykał szczelnie wszystkie drogi wiodące z 
Janowa do Sokółki, Koryczyna, Kuźnicy i Suchowola. Okoliczne 
lasy, łozy i chaszcze zajmowali Tatarzy. List nie mógł przejść, 
żaden wóz z żywnością dojść — samemu więc Bogusławowi 
pilno było do bitwy, póki jego wojska ostatniego janowskiego 
suchara nie zjedzą. Lecz jako człek bystry i wszelakich intryg 
świadomy, postanowił próbować wpierw układów. Nie wiedział 
jeszcze, że pan Sapieha w tego rodzaju praktykach o wiele go 
rozumem i biegłością przenosił. Przyjechał więc do Sokółki 
od imienia Bogusława pan Sakowicz, podkomorzy i starosta 
oszmiański, dworzanin jego i przyjaciel osobisty. Przywiózł 
on ze sobą listy i moc zawarcia pokoju.

Ow pan Sakowicz, człek możny, który później do senator­
skich godności doszedł, bo został wojewodą smoleńskim i pod­
skarbim Wielkiego Księstwa, był tymc zasem jednym ze słyn­
niejszych kawalerów na Litwie, a słynął zarówno z męstwa, jak 
i z urody. Wzrostu średniego, włos na głowie i brwiach miał 
czarny jak skrzydło krucze, oczy zaś miał bladoniebieskie, 
patrzące z dziwną i niewypowiedzianą zuchwałością, tak że 
Bogusław mawiał o nim, iż oczyma jakoby obuszkiem uderza. 
Nosił się z cudzoziemska, który strój z podróży odbywanych 
wraz z Bogusławem przywiózł: mówił on prawie wszystkimi 
językami; w bitwie zaś rzucał się w największy wir tak szalenie, 
iż go pomiędzy przyjaciółmi “straceńcem” nazywano.

(Ciąg Dalszy Nastąpi)
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Praca o Kościołach Polskich 
w Chicago

MURRAY Hill, N.J. — Dr Arne A. Penzias (od lewej) oraz 
dr Robert W. Wilson zostali tegorocznymi laureatami Nobla 
w dziedzinie fizyki. Obaj laureaci pracują w Bell Telephone 
Labs w Helmdel, N.J. (UPI)

Pielgrzymka Kombatantów Polski 
Walczącej Na Jasnej Górze 
Lotnicy, Marynarze i Spadochroniarze 

Złożyli Wota Dziękczynne

Grupa młodych architektów i histo­
ryków sztuki dzięki kuratorowi Mu­
zeum Polskiego, ks. D. Bielińskiemu, 
zainteresowała się historią kościołów 
polskich w Chicago. Zaczęło się od 
wystawy Adama Styki w Amerykań­
skiej Częstochowie, na którą przybył 
Jerzy Rdzanek, architekt i malarz, 
zainteresowany szczególnie sztuką sa­
kralną Na wystawie malarstwa i 
rzeźby Polskiego Klubu Artystyczne­
go w Chicago Rdzanek wystawił swoje 
rysunki, szkice i obrazy o tematyce 
kościelnej. Sprzedał je wszystkie. 
I stąd zrodziła się myśl opracowania 
historii sztuki kościołów polskich 
w Chicago oraz powstania i rozwoju 
parafii polskich i wydania w formie 
książkowej czy albumu.

Rdzanek przekazał swoje myśli i 
zapał kilku innym młodym ludziom 
i stworzono zespół w skład którego 
weszli— M. Ejsmont — historyk sztuki,
L. Ejsmont — architekt, oraz J. Kot 
— student architektury na Uniw. Illi­
nois. Na czele zespołu stanęła znana 
w kołach artystycznych prof, sztuki
M. Lilian-Czamecka, która nie tylko 
podjęła się kierowania pracami ze­
społu ale także i, co najważniejsze, 
znalezieniem środków finansowych na 
ten cel. Warunkiem otrzymania do­
tacji na tego rodzaju prace jest zdo­
bycie i pozyskanie sobie odpowied­
niego sponsora. Grupa zwróciła się 
do Polskiego Klubu Artystycznego, 
gdzie na zebraniu Zarządu projekt 
ten został przyjęty. Dzięki staraniom

POLSKIE 
PROGRAMY RADIOWE 

W CHICAGO 
W KOLEJNOŚCI 
NADAWANIA

ROBERT 
LEWANDOWSKI 

Stacja WSBC— 1240 KC 
Codziennie 7—8:30 rano 

2-3 po poi. w niedziele 
ROBERT LEWANDOWSKI 

Właściciel

“UNCLE” HENRY 
CUKIERKA

SKOCZNA POLSKA 
MUZYKA

Sobota
8:00 — 9:00 rano i 

1:00 — 2:00 po południu 
WTAQ(1300) 

Niedziela 8:00 — 9:00 rano 
— i —

2:00 — 3:00 po południu

GODZINA SŁONECZNA 
LIDII PUCIŃSKIEJ 

Stacja WEDC 
7 dni w tygodniu 
8f30 — 9:30 rano

—----------------------------- ■—,
CHET GULIŃSKI 

SHOW
Stacja WOPA - 1490 KC 

Sobota 12:00 — 1:00 
Niedziela 10:00 — 1:00

Stacja WYŁO — 540 KC 
Niedziela 9:30 — 10:30 rano

CHET GULIŃSKI 
dyr. programów 

WIADOMOŚCI Z POLSKI 
10 POLSCE 

Codziennie 3:30 do 4:00 
po poł.

WOPA — 1490 KC 
5 DNI 

Od poniedziałku do piątku 
MARIAN CZERNIECKI 

“POLSKA W MUZYCE 
PIEŚNI I SŁOWIE” 

Stacja WOPA 
od poniedziałku do piątku 

włącznie 
od 4 do 4:30 po poł.

ADAM ;
GRZEGORZEWSKI 

Kierownik i Zarządca

“GŁOS POLONU” 
WOPA - 1490 KC 

Codziennie 
od 4:30 po poł. 
do 6-ej wiecz.

W Soboty 4 — 6:30 wiecz. 
Pp. Mgr. JÓZEF I SŁAWA 
MIGAŁOWIE, Właściciele 

“KŁOPOTY
SIERKIERKÓW” 

Stacja WOPA 1490 KC 
w każdy Wtorek, Środę, 

Czwartek i Piątek < • 
- 7 — 7:30 wiecz.

Kierownik 
BRONISŁAW ZIELINSKI 

Anonserzy 
PELAGIA I BRONISŁAW 

ąfiłOZOWIE
! ■■ 

prof. Lilian Czarneckiej Illinois Arts 
Council przyznał zapomogę na ten cel. 
Stroną administracyjną zajął się 
prof. Mocha, który prowadził kores­
pondencję w tej sprawie. Z ramienia 
Klubu ofiarowała także swoją współ­
pracę A. Czerkawska.

Kościoły polskie, ich architektura, 
przepiękne wystroje wnętrz, rzeźby — 
nie mają równych sobie, stanowią 
część integralną polskiej kultury, 
którą przywieźli z sobą i przekazali 
nam w spuściźnie nasi przodkowie 
w formie dziedzictwa, którego po­
winny strzec wszystkie pokolenia.

Do celów jakie sobie właśnie po­
stanowiliśmy na planie pierwszym 
należą:

1. spowodować aby najcenniejsze 
obiekty, najstarsze kościoły polskie 
znalazły się jako zabytki sztuki sa­
kralnej w Federalnym Rejestrze Za­
bytków miasta Chicago, aby je uchro­
nić o niszczenia czy likwidacji;

2. opublikować materiały dotyczące 
powstania i rozwoju sztuki sakralnej, 
by je przekazać następnym pokole­
niom;

3. zainteresować jak najszersze kręgi 
społeczeństwa polsko-amerykańskie­
go historią kościołów jako zabytków 
sztuki, by je chroniło od zniszczenia, 
czy likwidacji, jak to miało miejsce 
w przypadku kościoła św. Wojciecha 
i najstarszego kościoła polskiego św. 
Stanisława Kostki. Od nas zależy przy­
szłość tych kościołów.

Do opracowania takiego dzieła po­
trzebne są nie tylko pieniądze o które 
się ubiegamy, ale i współpraca z pol­
skim duchowieństwem, opiekunami 
parafii, zakonami i ludźmi dobrej 
woli, du których apelujemy o udo­
stępnienie potrzebnych dokumentów.

Powinniśmy uczynić wszystko aby 
kościoły nie tylko uchronić od znisz­
czenia czy zapomnienia, ale przeka­
zać je w ich najpiękniejszej szacie 
sakralnej przyszłym pokoleniom, pod 
opiekę i w celu zachowania polskości 
i kultury narodowej w naszej — drugiej 
Ojczyźnie jaką jest dla nas wszystkich 
Ameryka.

A. K. Czerkawska

Posiedzenie
Oddz. Ster Nr 46 LMA

Posiedzenie Oddz. Ster Nr 46 LMA 
odbędzie się 26 października, o 7:30 
wiecz., w sali Sw. Pankracego, 2940 
W. 40 Place.

Prosimy wszystkich o obecność. Lo­
sowanie książek, kawa i ciastka po 
zebraniu. — W. Dembosz, sekr. W. 
Pula, prezes.

Związek 
Klubów Polskich

Zarząd Związku Klubów Polskich 
zawiadamia, źe w najbliższy czwartek, 
26 października, o godz. 7:30 wieczo­
rem, w sali Nowej Polonii, pnr. 6103 
W. Belmont, odbędzie się bardzo waż­
ne posiedzenie Izby Delegatów (m.in. 
sprawa kupna domu).

Przy sposobności przypominamy 
Klubom, aby odnowiły swoje man­
daty na 1979 rok, i to w jak najkrót­
szym czasie oraz wpłaciły roczny po­
datek : $5.00 od Klubu.

W niedzielę, 10 grudnia, w siedzibie 
Weteranów, pnr. 6005 W. Irving Park, 
będzie miała miejsce zabawa towa­
rzyska.

Ks. Edward Witusik

Głośnym echem w Republice Fede­
ralnej Niemiec, ale również zagrani­
cą, odbiła się sprawa premiera Bade- 
nii-Wirtembergii, Hansa Filbingera 
— jednego z kandydatów chrześcijań­
skiej demokracji na urząd prezydenta 
RFN. Sprawa nabrała rozgłosu w wy­
niku procesu, jaki wytoczył Filbinger 
znanemu pisarzowi Rolfowi Hochhuto- 
wi o zniesławienie. Proces odbył się 
przed sądem stuttgarckim.

Sprawa wynikła stąd, że Hochhut 
nazwał go w opowiadaniu wydruko- 
ważnym na łamach tygodnika “Die 
Zeit,” “okrutnym hitlerowskim praw­
nikiem,” twierdząc jednocześnie, że 
Filbinger pozostaje na wolności tylko 
dlatego, że ludzie, którzy go znali, 
milczą.

Jeszcze w brytyjskim obozie jenie­
ckim, już po wojnie, Filbinger, b. 
audytor nazistowskiej marynarki wo­
jennej, oskarżył 24-letniego pod­
oficera Petzolda o “demoralizację 
wojska,” żądając skazania go na 6 
miesięcy aresztu za to, że zerwał z 
munduru swastykę hitlerowską i wy­
myślał na nazistów.

To po wojnie. Ale jeszcze w kwietniu 
1945 roku Filbinger zażądał w Norwe-

Częstochowa (KE) — W niedzielę, 
10 września, pod hasłem “Polskie 
skrzydła i marynarka wojenna w 
obronie honoru i Białego Orła” przy­
była na Janą Górę ogólnopolska VI 
pielgrzymka kombatantów Polski 
Walczącej od r. 1939-45 na wszyst­
kich frontach.

W tym roku w pielgrzymce wzięły 
udział formacje: Lotnicy, Marynarze 
i Cichociemni — spadochroniarze 
zrzucani nocami nad Polskę celem 
przekazywania rozkazów wojsko­
wych i organizowania ruchu oporu.

Większość weteranówa walk przy­
jechała z rodzinami. Grupa komba­
tantów z USA, Anglii, Kanady, Au­
stralii i Nowej Zelandii liczyła około 
150 osób.

Dawny kapelan lotnictwa polskiego 
w Anglii, a obecnie ordynariusz łom­
żyński bp Mikołaj Sasinowski razem 
z 40 kapłanami — b. duszpasterzami 
Polski Walczącej, jako ich opiekun 
stał na czele pielgrzymki. Razem z 
kombatantami zgromadziła się liczna 
rzesza pielgrzymów. Oblicza się, że 
było ich około 50,000.

O godz. 9:30 uczestnicy pielgrzymki 
zgromadzili się przed pomnikiem o. 
Augustyna Kordeckiego, skąd przy 
śpiewie pieśni narodowo-wojskowych 
i dźwiękach orkiestry przeszli na ja­
snogórski Szczyt, gdzie odbył się Apel 
Poległych, w którym wspominano 
Lotników, Cichociemnych i Maryna­
rzy poległych w Kampanii Wrześnio­
wej i w obozach wrogów.

Śpiew “Bogurodzica” zakończył 
modlitwę za poległych. Następnie w 
imieniu Jasnej Góry — wspominając 
historię trzech wspomnianych forma­
cji wojskowych — powitał o. Efrem 
Osiadły, definitor Zakonu.

Uroczystej Mszy św. koncelebrowa­
nej przez księży — b. duszpasterzy 
Polski Walczącej — przewodniczył 
bp. M. Sasinowski. Kazanie wygłosił 
ks. prał. Henryk Peszko, podkreślając 
wielkie bohaterstwo i heroizm pol­
skich żołnierzy.

Po modlitwie wiernych dary litur­
giczne złożyli: hostię — lotnicy, Wino 
— marynarze, puszkę z komunikanta­
mi — cichociemni, kwiaty — kobiety. 
Następnie jeden z lotników odczytał 

gii kary śmierci dla innego maryna­
rza, 22-letniego Grogera za przygoto­
wanie ucieczki do Szwecji, a następ­
nie asystował przy wykonaniu egze­
kucji.

Po szczegółowym zbadaniu sprawy 
sąd zabronił wprawdzie Hochhutowi 
powtarzania twierdzenia, że Filbinger 
pozostaje na wolności tylko dzięki 
milczeniu tych, którzy go znali, 
stwierdził natomiast prawdziwość 
przytoczonych faktów. Sąd wskazał, 
że Filbinger bynajmniej nie musiał 
wnioskować o wyrok śmierci w spra­
wie Grogera, zaś zwołanie “sądu po­
towego po wojnie (sprawa Petzolda) 
uznał za “dziwne.”

W ten sposób wyrok potwierdził 
zarzuty Hochhuta. Nic dziwnego, że z 
różnych stron rozległy się żądania 
ustąpiena Filbingera z eksponowa­
nego stanowiska premiera jednego z 
“Landów” RFN. “Jeżeli ten człowiek 
ma choćby trochę przyzwoitości — 
oświadczył H. Ełimke, przewodniczą­
cy Frakcji SDP w Bundestagu — poda 
się do dymisji.

Jak dotychczas Filbinger pozostaje 
na swym stanowisku.

Po ostatniej modlitwie mszalnej na­
stąpiło przekazanie wotów:

1. Wotum Marynarki Wojennej — w 
kształcie ryngrafu metrowej wielko­
ści, wykonane z blachy mosiężnej z 
godłem Marynarki Wojennej i z pozła­
canym napisem: “Królowej Polski w 
hołdzie — Marynarka Wojenna, 1939- 
1945.” Wokół umieszczono 44 nazwy 
walczących okrętów.

Do wotum dołączono oprawny w 
skórę Akt erekcyjny, w którym m. in. 
czytamy:

“My Polscy Marynarze, walczący 
w imię Boga Ojca i Matki Przenaj­
świętszej, Królowej Polski, z hasłem 
“Bóg, Honor i Ojczyzna” za wiarę 
Narodu, na morzach i oceanach świa­
ta, w czasie Drugiej Wojny Świato­
wej z wdzięcznością w sercach za oca­
lenie, składamy . . . wotum Przenaj­

świętszej Matce Jasnogórskiej jako 
wyyaz najgłębszego hołdu i nieustan­
nego dziękczynienia za Jej opiekę 
nad okrętami i ich załogami. Wierzy­
my, że nasi następcy nie przestaną 
śpiewać komie przed Jej cudownym 
obfazem pieśni “Bogurodzica” i słów 
modlitwy na Jej świętą cześć i wiecz­
ną chwałę.”

2. Wotum Lotników — wykonane z 
brązu. Na jego szczycie orzeł z rozwi­
niętymi skrzydłami a pod nim napis: 
“Walczyłem o dobrą sprawę. W walce 
wytrwałem do końca. Dochowałem 
wiary.”

Pod napisem wizerunek Matki Bo­
żej Ostrobramskiej. Niżej orzełek z 
koroną i skrydłami husarskimi, taki, 
jaki lotnicy nosili w Polsce w r. 1919 
i potem we Francji i w Anglii. Po 
obu jego stronach są odznaki szkół 
i pułków, jakie istniały w chwili wy­
buchu wojny. Poniżej zaś, na orygi­
nalnych sylwetkach samolotów, na 
których w pewnym okresie swojej hi­
storii latały dywizjony, są umieszczo­
ne ich odznaki.

3. Wotum Cichociemnych — przed­
stawia duży pozłacany ryngraf z wi­
zerunkiem Matki Bożej Jasnogórskiej 
i odznaką Cichociemnych. Na ryngra­
fie napis: “Tobie Ojczyzno — Cicho­
ciemni w żołnierskiej pielgrzymce na 
Jasną Górę.”

4. Jako wotum — sztandar organi­
zacyjny Związku byłych Ochotników 
Armii Polskiej w latach 1914-1921 — 
Oddział Grudki-Białowieża. Była to 
organizacja liczna, która skupiała w 
swoich szeregach żołnierzy: Legio­
nów Polskich, Polskiej Organizacji 
Wojskowej (“Peowiakow”), Wojska 
Polskiego od listopada 1918 r., Pol­
skich Korpusów we Francji i na 
Wschodzie, Powstańców Wielkopol­
skich, Powstańców Śląskich. Przez 
lata sztandar był ukrywany i wreszcie 
przywieziony na Jasną Górę, “aby 
znalazł się wśród bezcennych pamią­
tek narodowych.”

5. Piąte wotum stanowi krzyż Vir- 
tuti Militari, który po poległym w 
drugiej wojnie lotniku, jako po swoim 
narzeczonym przyniosła pewna kobie­
ta.

Żłożone wota, według woli ofiaro­
dawców są wyrazem podziękowania 
Matce Najświętszej, uczczeniem 
tych co odeszli i ku pamięci przy­
szłych pokoleń.

Równocześnie z nabożeństwem 
jasnogórskim we wszystkich ośrod­
kach polonijnych na świecie, na znak 
łączności była odprawiona Msza św. 
z udziałem bpa M. Sasinowskiegc, 
pasterskie błogosławieństwo i śpiew 
“Boże, coś Polskę” zakończyły Mszę 
św. podczas której wielu z kombatan­
tów miało łzy w oczach.

Litanie do “Błękitnej Pani.”

Filbringer Był “Okrutnym 
Hitlerowskim Prawnikiem”

Nabożeństwo Dziękczynne w Chicago 
Demonstracją Religijną i Patriotyczną Polonii

Uroczyste Nabożeństwo Dziękczyn­
ne, jakie odbyło się w sobotę w śród­
mieściu na Daley Center Plaza, było 
prawdziwą demonstracją religijną i 
patriotyczną chicagoskiej Polonii. 
Zorganizowane zostało dzięki wspól­
nej inicjatywie i staraniom mayora 
miasta Michaela Bilandica oraz Po­
lonii i zgromadziło liczne grono przed­
stawicieli życia politycznego stanu 
i miasta, oraz ponad 4,000 osób.

Wśród wybitnych gości obecni by­
li: gubernator stanu Illinois James 
Thompson, szeryf pow. Cook Richard 
Elrod, klerk powiatowy Stanley Kus- 
per Jr., reprezentant stanowy Ta­
deusz Lechowicz, mayor Bilandic z 
żoną, aldermani: Kazimierz Laskow­
ski, Roman Puciński, przedstawiciele 
konsulatów obcych państw, liczni 
przedstawiciele sądownictwa, Rady 
Miejskiej i wielu innych wybitnych 
gości.

Zebrano się, aby podziękować Naj­
wyższemu za to, że na Tron Pio- 
trowy został powołany jeden z synów 
Narodu Polskiego. Chicago miało spe- • 
cjalną okazję podziękować za łaskę 
wyboru nowego Pasterza Katolików, 
który w czasie swych dwóch wizyt, 
w naszym mieście, pozostał na zaw­
sze w sercach i pamięci wielu z nas.

Inicjatywa zorganizowania tego na­
bożeństwa, była wspaniałym gestem 
wobec Polonii chicagoskiej. Polonia 
to zrozumiała. Na twarzach uczest­
ników matowała się duma i radość, 
często głębokie wzruszenie.

Przy wzniesionym ołtarzu, utrzy­
manym w kolorach narodowych pol­
skich i kolorach papieskich, dwudzie­
stu kapłanów odprawiło koncelebro­
waną Mszę Świętą. Głównymi konce- 
lebrantami byli: ks. arcybiskup Ne­
vin W. Hayes, księża: ks. prał. Fran-

Bankiet Pol.-Am.
Ligi Politycznej

Polsko Amerykańska Liga Poli­
tyczna zaprasza bratnie organizacje, 
przyjaciół oraz całą Polonię do wzię­
cia udziału w tegorocznym bankiecie 
“Annual Recognition Dinner Dance”.

Prezes Ligi Politycznej Edward 
Nowak podał do wiadomości, że tego­
roczna nagroda Man of the Year 
została przyznana kongresmanowi 
Danielowi Rostenkowskiemu, nato­
miast specjalną nagrodę Merit Award 
otrzyma aiderman George Hagopian.

Bankiet odbędzie się w sobotę, 4 
listopada, w Marquis Banqet Hall, 
4708 N. Milwaukee Ave. Początek o 
godzinie 6:30. Do tańca przygrywać 
będzie znakomita orkiestra Windy City 
Brass.

W skład komitetu bankietu wchodzą: 
J.E. Biskup Abramowicz, Alojzy 

Mazewski — Prezes Związku Narodo­
wego Polskiego i Kongresu Polonii 
Amerykańskiej, Ed Dykla — Sekre­
tarz Generalny Polskiego Związku 
Rzymsko Katolickiego, Bernard Pu­
chalski — Prezes Iron Workers Dis­
trict Council, Dennis Voss — Chair­
man, Parkway Bank and Trust Co., 
Edwin Stefanowicz — Prezes Pruden­
tial Advertising Co.

Po więcej informacji i rezerwacje 
prosimy dzwonić do pani Ann Hal­
vorsen, numer 736-3414. 

cis A. Brackin, wikariusz generalny 
i ks. prał. Edwari F. Pająk, wika­
riusz i proboszcz Młodziankowa. Chór 
z parafii Sw. Tyberiusza pod batutą 
ks. prał. Józefa L. Mroczkowskiego 
uświetnił uroczystość pieśniami pol­
skimi i angielskimi.

Popłynęły ku niebu melodie i sło­
wa prostych, prastarych pieśni pol­
skich. Rozpoczęto “Rotą” Konopnic­
kiej, potem odśpiewano “Serdeczna 
Matko”, “U drzwi Twoich” i w zakończe­
nie hymn “Boże coś Polskę”.

Infuła Biskupa, jak również kielich 
mszalny były darami polskich Kar­
dynałów: obecnego Papieża i ks. Pry­
masa Kard. Stefana Wyszyńskiego 
dla kard. Cody, wręczonych mu w 
czasie niedawnej wizyty w Polsce. 
Tuż przy ołtarzu stała kopia cudowne­
go obrazu Matki Boskiej Częstochow­
skiej, patronki Polski.

Zebrani wysłuchali dwóch kazań. 
Jednego po polsku, które wygłosił 
fcs. Pająk, drugiego po angielsku wy­
głoszonego przez ks. Bracken. Obaj 
kaznodzieje w serdecznych słowach 
mówili o Ojcu Świętym.

Nabożeństwo było niezwykłym prze­
życiem dla wszystkich uczestników. 
Na niejednej twarzy można było zau­
ważyć ślady łez.

Więcej szczegółów o Nabożeństwie 
podamy w następnych dniach.

Posiedzenie Oddz. I 
Polskiej Opieki Spoi.

Posiedzenie Gddz. I Polskiej Opie­
ki Społecznej odbędzie się w środę, 
25 października, o 12 w południe, w 
sali Zw. Polek, 1309 N. Ashland. — 
S. Rutkowska, koresp.; F. Augusty­
niak, prez.

Z Żyda 
Organizacyjnego 

Z.N.P.
Miesięczne Posiedzenie 

Gminy 91ZNP
Posiedzenie Gminy 91 ZNP odbę­

dzie się w środę, 25 października, 
w sali “Nowa Polonia”, 6103 W. Bel­
mont, o godz. 7:30 wieczorem.

Zwracamy się do wszystkich, aby 
przybyli na posiedzenie bo mamy bar­
dzo ważne sprawy do załatwienia, 
związane.. organizacją zabawy, która 
odbędzie się w niedzielę, 29 listopada.

A. Pestrak, prezes 
S. Kaldus, sekr. prot.

Bal Tow. Gwiazda 
Wolności 1820 ZNP

Tow. Gwiazda Wolności, Gr. 1820 
ZNP urządza zabawę w sobotę, 11 
listopada o godz. 8 wiecz. w sali Słowi­
ka, 3210 N. Milwaukee. Grać będzie 
orkiestra “Kujawiaków”. E. Różański, 
prezes, J. M. Rutkowski, sekr. prot. 

Zabawa Stow. Policjantów 
Gr. 911PNA

Stowarzyszenie Policjantów, Gr. 911 
ZNP, organizuje zabawę jesienną w 
niedzielę, 5 listopada, o godz. 7 wiecz., 
w sali SWAP, 6005 W. Irving Park. 
Orkiestra J. Paterka. Wstęp $2.50.

G. Białecki, przew.

ST. LOUIS. — Edward J. Mendenhall (od lewej) i Kurtis 
Schmidt (po prawej) eskortowani są do więzienia w powiecie 
St. Clair w Belleville, Ill. Oskarżeni są oni o zmowę, której 
celem była kradzież lodzi podwodnej należącej do Marynarki 
Stanów zjednoczonych. (UPI)
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WARUNKI PRENUMERATY
WYSYŁAMY PRZEZ POCZTĘ 

W STANACH ZJEDN. i W KANADZIE
Codzienne

i Weekendowe
Rocznie (1 yr.) $31.50
Półrocz. (6 mos.) 18.00
Kwartał. (3 mos.) 10.50
Miesięcz. (1 mo.) 5.00

Tylko
Weekendowe Wydanie*
Rocznie (1 yr.) $10.25
Półrocz. (6 mos.) 6.75
Kwartał. (3 mos.) 4.00

DO INNYCH KRAJÓW:

Codzienne
i Weekendowe

Rocznie (1 yr.) $41.00
Półrocz. (6 mos.) 25.00
Kwartał (3 mos.) 15.00

Tylko
Weekendowe Wydanie
Rocznie (1 yr.) $13.00
Półrocz. (6 mos.) 9.50
Kwartał. (3 mos.) 6.00

W kioskach (News-Stands) — pojedyńczy
Numer Codziennie (Single Daily Copy) .......25c

W kioskach (News-Stands) — pojedyńczy
Numer Weekendowy (Single Week-End) .......30c

Kandydaci Do Senatu
W tym roku nie wybieramy prezydenta i 

dlatego wielu obywateli uważa wybory za 
mniej ważne. Jest to rozumowanie błędne 
i szkodliwe. Przecież 7 listopada obywatele 
Stanów Zjednoczonych wybiorą jedną trzecią 
Senatu, wszystkich kongresmanów, funkcjona­
riuszy władz stanowych i lokalnych, oraz 
sędziów.

W Illinois wybierzemy senatora U.S. i kon­
gresmanów, gubernatora, wicegubernatora, 
prokuratora geneneralnego, sekretarza stano­
wego, kontrolera i skarbnika stanowego, człon­
ków Rady Uniwersytetów, oraz szereg funk­
cjonariuszy powiatowych i sędziów.

Mimo codziennych doświadczeń ciągle przy­
wiązujemy znacznie większą wagę do najwyż­
szej godności i władzy w państwie, jaką jest 
prezydentura, zapominając, że mieszkaniec 
Białego Domu nie wiele może dokonać bez 
Kongresu, a nasze codzienne życie w więk­
szym stopniu regulują władze stanowe i lo­
kalne niż federalne. Dlatego wybór odpowied­
nich ludzi do obydwu izb legislatury sta­
nowej, do władz wykonawczych stanu i po­
wiatu, oraz sędziów posiada dla nas ogromne 
znaczenie. Udział w wyborach jest więc nie 
tylko przywilejem lecz także obowiązkiem oby­
watelskim i nakazem dobrze rozumianych 
własnych interesów.

Sen. Charles Percy
Republikanin Charles H. Percy kończy drugą 

kadencję w Senacie Stanów Zjednoczonych. 
W ciągu 12 lat dał dowody pracowitości, gó­
rując inteligencją i znajomością zagadnień nad 
wielu swymi kolegami z obydwu partii. W 
pierwszych latach popierał często projekty 
“liberałów”. Ostatnio wyraźnie przesunął się 
w stronę umiarkowanie-konserwatywnych pra­
wodawców, zatroskanych wysokim deficytem 
budżetowym, rozrzutnością rządu i inflacją.

Od lat jest on obrońcą Radia Wolna Europa 
i “Liberty”. Spędził kilka dni w Monachium,, 
ażeby na miejscu zapoznać się z pracą oby­
dwu rozgłośni i ich personelem oraz zagad­
nieniami jakie trapią redaktorów i admini­
stratorów. Po powrocie stał się jednym z przy­
wódców Senatu w walce o przyznanie odpo­
wiednich funduszów i utrzymanie niezależności 
obydwu rozgłośni. Niewielu senatorów rozumie 
lepiej od sen. Percy rolę obydwu rozgłośni 
i znaczenie ich programów dla narodów ujarz­
mionych przez imperializm sowiecki.

Trzeba też podkreślić, że sen. Percy odno­
sił się zawsze życzliwie do postulatów Polonii 
i utrzymuje żywe kontakty z przywódcami 
Polonii.

Zna on sytuację naszego stanu, ponieważ 
przed wyborem do Senatu spędził całe swoje 
życie w Illinois, najpierw w przemyśle a potem 
w życiu politycznym Partii Republikańskiej. 
Kandydując na gubernatora w 1964 r. prze­
mierzył cały stan i zapoznał się z jego za­

gadnieniami.
To, że ma za sobą 12 lat pracy i doświad­

czenia, a więc “seniority”, jest ważnym czyn­
nikiem w Senacie. Ten najbardziej eksluzywny 
klub na świecie kieruje się uświęconymi tra­
dycją zwyczajami, a “starszeństwo”, nie wie­
kiem lecz latami zasiadania w Senacie, otwiera 
drogę do ważnych komitetów i wpływów.

Alex Seith
Demokratycznym oponentem sen. Percy jest 

Alex Seith, który po ukończeniu West Aurora 
High School, studiował na Uniwersytecie Yale, 
gdzie wybił się na czoło studentów, otrzy­
mując B.A. “magna cum laude”. W latach 
1956-57 studiował na Uniw. w Monachium, 
wysłany tam przez Fundację Woodrow Wil­
sona. W 1960 r. skończył prawo na Uniw. 
Harvard.

Alex Seith zdumiewa znajomością zagadnień 
międzynarodowych. Jest to zrozumiałe, gdy 
przeglądniemy jego życiorys. W latach 1974-76 
był zastępcą przewodniczącego zespołu Krajo­
wego Komitetu Partii Demokratycznej, usta­
lającego wytyczne polityki zagranicznej^ W 
latach 1968-71 był prezesem chicagoskiego od­
działu "Council on Foreign Relations”. W tym 
samym czasie był prezesem Międzynarodowego 
Ośrodka Turystycznego w Chicago. Zwiedził 
on 60 państw, zna niemiecki, francuski, hisz­
pański i uczy się rosyjskiego. W 1974 r. zo­
stał udekorowany przez Prezydenta Francji 
Legią Honorową.

Alex Seith od 1977 r. jest członkiem Rady 
Doradczej prezydenta Cartera, polecającej kan­
dydatów na ambasadorów, członkiem Między­
narodowego Klubu Handlowego i Stowarzy­
szenia Adwokatów specjalizujących się w spra­
wach międzynarodowych. r

Nie obce mu są również sprawy lokalne. 
Od 1969 r. jest przewodniczącym Rady Apelacji 
w sprawach "zoning”.

Według obserwatorów politycznych Seith jest 
politykiem o dużej przyszłości. Usiłował on 
godzić powaśnione skrzydła w Partii Demo­
kratycznej, a mianowicie organizacje mayora 
Daley i b. gub. Walkera i odegrał dużą rolę 
w czasie “minikonwencji” partyjnej w Kan­
sas City, gdzie przyczynił się do zachowania 
jedności partii. Ponieważ wziął czynny udział 
w kampanii na rzecz prezydenta Cartera, jego 
pozycja w partii w pow. Cook i Illinois wzrosła 
i umocniła się znacznie.

Jesteśmy w szczęśliwym ale trudnym poło­
żeniu, ponieważ w tym roku mamy do wy­
boru między dwoma kandydatami posiada­
jącymi kwalifikacje do zasiadania w Senacie 
Stanów Zjednoczonych. O każdym można by 
napisać bardzo dużo. Z braku miejsca ogra­
niczamy się do najważniejszych kwalifikacji, 
i osiągnięć życiowych. Kreśląc sylwetki obydwu 
kandydatów do Senatu U.S. — zostawiamy 
ostateczną decyzję Czytelnikom.

“Yellow Journalism”
Ms. Mary McGrory z “Washington Postzwl

PISZĄ;
Uwolnić Patty Hearst

CHICAGO SUN-TIMES - W dniu 
4 lutego 1974 r., 19-letnia Patricia 
Hearst, została porwana. W dniu 3 
kwietnia tegoż roku, ogłosiła, że po­
stanowiła przyłączyć się do swych 
porywaczy, grupy pn. Symbionese 
Liberation Army. W dwanaście dni 
później, “Tania” współuczestniczyła 
z porywaczami w rabunku na filię 
banku Hibernia w San Francisco.

Ujęta przez FBI w jesieni r. 1975, 
stanęła przed sądem oskarżona o na­
pad na bank i użycie broni palnej. 
Ława przysięgłych wysłuchała jej 
obrony i uznała ją winną. Sędzia ska­
zał ją na siedem lat pobytu w wię­
zieniu. Obecnie przebywa w popraw­
czym ośrodku federalnym w Pleasen- 
ton, Calif.

Uwięzienie to powinno skończyć się. 
Cala ta wstrętna i bolesna sprawa 

winna zbliżać się ku zakończeniu. A 
panna Hearst mogłaby wtedy za­
cząć łatać swe smutne i poszarpane 
życie.

Formalne podania w sprawie udzie­
lenia ułaskawienia przesłano już od­
powiednimi kanałami do prezydenta 
Cartera, który podejmie ostateczną 
decyzję, zasiągnąwszy opinii proku­
ratora generalnego Griffina B. Bell’a. 
Mamy nadzieję — i apelujemy — by 
decyzja ta była skasowaniem wyro­
ku, na zasadzie raczej ułaskawienia, 
niż udzielenia kompletnego przeba­
czenia win.

Jest rzeczą niemożliwą znaleźć wy­
tłumaczenie dla jej przestępstw. Jest 
natomiast możliwe, litościwe i prawe, 
uwolnienie jej od ponoszenia dalszej 
kary.

Komentatorzy po obu stronach dy­
skutowali zaciekle na temat losu ko­
biety, którą w nagłówkach praso­
wych przywykło nazywać się “Pat­
ty.” Niektórzy mówią (sądzimy, że 
mają rację), że przejścia związane 
z porwaniem stosowaną wobec niej 
brutalnością, winny być brane pod 
uwagę w trakcie dyskusji na temat 
stanu psychicznego, wtedy, gdy 
współdziałała z SLA w ich obłąkanych 
aktach terroryzmu.

sywane będzie bogactwu i wpływom 
jej rodziny. Niezależnie od tego 
wszystkiego, chodzi tu o coś zupełnie 
innego: Charles Bates, agent FBI, 
który przyczynił się do jej ujęcia, 
wysuwa argument, stwierdzając, że 
nałożona na nią kara, jest surowsza, 
niż ta, jakiej poddawani są najbar­
dziej zatwardziali zawodowi przestęp­
cy. Obecnie Bates znajduje się wśród 
tych, którzy zabiegają o jej uwolnie­
nie.

Same życie potraktowało pannę 
Hearst nieprzyjaźnie. I wydaje się, 
iż nie bardzo potrafi ona dawać sobie 
z nim radę. W wywiadach prasowych 
sprawia ona wrażenie osoby o charak­
terze patetycznym, jakby napiętno­
wanym wielce przejściami, jakie 
przeszła.

Skończmy z tym rozdziałem patosu.

Wśród wielu mądrych, przyjaznych 
i ujętych z należytą godnością, jak na­
kazywała powaga chwili, doniesień i 
komentarzy amerykańskiej prasy na 
temat wyboru Polaka Papieżem, zna­
lazł się przecież wręcz klasyczny 
przykład brukowego spojrzenia na 
sprawy, przykład “yellow journal­
ism.” Trzeba na to zwrócić uwagę i 
trzeba napiętnować zarówno kolum- 
nistkę Mary McGrory, jak i dziennik 
“Washington Star,” za opublikowa­
nie uprzczonych antypolskimi przy­
cinkami reakcji z Rzymu o wyborze 
Polaka Papieżem.

“Washington Star” jest stołecznym 
dziennikiem. Przecież to stwierdzenie 
zobowiązuje, jak też zobowiązuje fakt, 
że wybór nowego przywódcy ducho­
wego świata i Głowy Kościoła nie jest 
przeciętnym wydarzeniem i nawet w 
relacjach prasowych trzeba przykła­
dać do tego wydarzenia inną miarę 
od tej, do jakiej przyzwyczaiło się i 
to pismo i ta jego kolumnistka, rzecz­
nicy aroganckiego intelektualizmu o 
posmaku lewicowym, amatorzy pa­
trzenia na godne powagi zagadnienia 
przez okulary poszukiwaczy sensacji 
wątpliwej wartości.

“Washington Star” i jego Mary 
McGrory chętnie robią zamieszanie 
w umysłach ludzkich, podejmując te­
maty, które być może pasują do 
dżungli życia politycznego w stolicy, 
ale często uderzają w podstawowe 
interesy kraju. Są jednak granice dla 
tej pożal się Boże błyskotliwości ama­
torów “yellow journalism,” a tymcza­
sem w tym wypadku granice te rów­
nież zostały przekroczone.

O co chodzi kolumnistce, która wy­
raźnie zakłóciła atmosferę godności 
i powagi, jaka wiąże się z wyborem 
nowego Papieża? Chodziło jej zapew­
ne o danie upustu nastawieniu o cha­
rakterze typowo antypolskim, chodzi­
ło jej o pomniejszenie, czy wręcz o 
poniżenie postaci nowego Papieża i 
narodu, z którego on wywodzi się, bo 
jest on Polakiem.

“Italy is schocked by a Polish 
Pope” — pokrzykuje Mary McGrory 
w tytule korespondencji, w “Washing­
ton Star,” przedrukowanej usłużnie i 
przez chicagoską “Tribune,” a oba 
pisma chcą przecież uchodzić za od­
powiedzialnych rzeczników opinii pu­
blicznej. Tymczasem zaś zaprezento­
wali ubolewania godny poziom w po-

nąć wrażenia i odczucia, że była to 
celowa i świadoma gra o antypol­
skim posmaku.

O co chodzi? Kolumnistka McGrory 
obserwowała sytuację na Placu św. 
Piotra w Rzymie po wyborze nowego 
Papieża i po ogłoszeniu, że polski 
Kardynał został Janem Pawłem II. 
Inni obserwatorzy ocenili, że przed 
Bazyliką św. Piotra zebrały się na 
setki tysięcy wiernych, przeważnie 
Włochów. Kolumnistka zadała sobie 
jednak trud wyłowienia tylko takich 
ludzi, którzy wyrażali niezadowolenie 
z pominięcia Włocha, a wybrania Po­
laka Papieżem. I cytuje te ciasne 
opinie jako wyraz rzekomych nastro-
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jów o szerszym zasięgu. Podaje też, 
że w tłumie ktoś pytał: “Who,” 
“How,” “Why,” jeśli chodzi o osobę 
nowego Papieża, a jakiś student wło­
ski zajął typowo szowinistyczne sta­
nowisko: “A stranger I could see, yes. 
But a Pole, no.”

Z nastawienia kolumnistki i z tonu 
całej jej korespondencji przebija 
mentalność zaściankowego uprzedze­
nia. Czy na tym ma polegać “intelek- 
tualizm” piszącej i jej dziennika 
“Washington Star”? Czy godny potę­
pienia wyskok publicystyczny od­
zwierciedla nastawienie liberalnego 
“establishmentu” w amerykańskiej 
polityce? Czy na tym też ma polegać 
“lewicowość” tego aroganckiego 
ośrodka prasowego, jakim jest 
“Washington Post”?

Czepianie się oderwanych wypowie­
dzi, jakie kolumnistka usłyszała rze­
komo w tłumie, złożonym z setek ty­
sięcy ludzi, rozwałkowywanie tych 
wypowiedzi oraz zarysowywanie 
obrazu niechęci wobec wyboru Pola­
ka Papieżem jest śliską i wręcz anty- 
amerykańską metodą szanujących 
się i poważnych dziennikarzy. Mary 
McGrory i jej szefowie w “Washing­
ton Post” ujawnili podskórną niechęć 
wobec wszystkiego co polskie, skoro 
i w tak wyjątkowej chwili, jak wybór 
Namiestnika Chrystusowego, nie mo­
gli powstrzymać swojego antypolskie­
go nastawienia.

Dodajmy, że i w drugiej korespon­
dencji, wypełnionej dowolnymi speku­
lacjami o postawie nowego Papieża 
wobec komunizmu,_ Mary McGrory 
nie mogła powstrzymać się od anty­
polskiego akcentu. Mianowicie wspo­
minając, że w Rzymie kościół polski 
św. Stanisława znajduje się w bez­
pośrednim sąsiedztwie siedziby wło­
skiej partii komunistycznej, kolum­
nistka zanotowała, że w gmachu In- 
tytutu Polskiego przy świątyni czuje 
się “słaby zapach kapusty w poko­
jach,” aby znowu zaznaczyć, że pro­
blem polskości wiąże się przede 
wszystkim z obyczajowością kulinar­
ną, zgodnie z ową antypolską formu­
łą — “kapusta i pierogi. ”

Odwzajemniając się Mary McGrory 
oraz przyjmując jej metodę “yellow 
journalism,” polegająca m. in. na ro­
bieniu przysłowiowych wideł z igły, 
można tu powiedzieć, że jej tępota 
umysłowa oraz jej antypolskie na­
stawienie pasują do roli usługowej 
w interesie środowiska prasowego, 
które ma przecież na swoim koncie 
sporo ciężkich grzechów w traktowa­
niu najbardziej doniosłych zagadnień 
kraju.

Na szczęście ani “Washington 
Star,” ani też Mary McGrory nie są 
typowymi wyrazicielami postawy i 
nastrojów amerykańskich środo­
wisk prasowych. Olbrzymia bowiem 
większość amerykańskiej prasy po­
traktowała wybór Polaka Papieżem 
jako wydarzenie na miarę dziejową, 
a nie jako okazję do ośmieszania i 
poniżania polskości, narodu polskiego 
i Polaków.

(jb)

Nowa Grupa Teatralna 
w Londynie

Inni wydają się sądzić, iż przed­
wczesne skasowanie jej kary, przypi- traktowaniu sprawy wyboru Polaka 

Papieżem. Nikt i nic nie może usu-

Ostrzeżenie Dla Moskwy
Bardzo słusznie i bardzo na czasie prezy­

dent Jimmy Carter powrócił do sprawy pro­
dukcji pocisków neutronowych. Jest to znak 
ostrzegawczy dla Moskwy. I chociaż główny 
szef dla rokowań z Sowietami na temat kon­
troli zbrojeń atomowych, odchodzący zresztą 
z tego stanowiska Paul Warnke, oświadczył 
uspakajająco, że nie chodzi tu o zmianę ame­
rykańskiej polityki w sprawie zbrojeń, to prze­
cież decyzja Prezydenta ma wiele wymowy. 
Skoro jest tyle alarmów na temat sowieckich 
zbrojeń, administracja rządowa zasygnalizo­
wała, że nie pozostaje bierna.

Taktyka Prezydenta w odniesieniu do broni 
neutronowych dawała Sowietom szanse zaję­
cia postawy wzajemności. Gdy bowiem Carter 
na wiosnę tego roku zdecydował o wstrzy­
maniu produkcji nowych broni, Washington 
oczekiwał, że Sowiety “odwzajemnią się” ja­
kimś gestem z zakresu powstrzymywania kon­
kurencji zbrojeniowej. Tymczasem w Moskwie 
było cicho, nie wystąpiła ona z żadnymi pro­
pozycjami w zakresie ograniczenia swoich zbro­
jeń, a odwrotnie — alarmy prasowe wskazy­
wały, że potężnieją siły sowieckiego bloku.

I chociaż prezydent Carter zlecił wznowienie 
badań w zakresie broni neutronowych, to jed­
nak — jak, to wynika z miarodajnego oświad­
czenia Departamentu Stanu — zagadnienie 
wciąż jest do dyskusji, bo nie została przesądzo­
na ostateczna decyzja i nie zadecydowano, czy 
nowa broń zostanie przekazana na teren Euro­
py Zachodniej, gdy ostatecznie będzie ona do 
dyspozycji Zachodu jako broń obronna wo­
bec sowieckiego zagrożenia. -

Według ocen specjalistów broń neutronowa

będzie bardzo skuteczna w zwalczaniu zma­
sowanych sił pancernych nieprzyjaciela, gdyż 
będzie działała na ludzką obsadę czołgów, nie 
wyniszczając naturalnego otoczenia.

Obecnie więc Sowiety muszą uświadomić so­
bie, że ich zamiary wyciągania z rokowań o 
kontroli zbrojeń jedynie własnych korzyści 
jest taktyką nie do przyjęcia dla amerykań­
skiej strony.

To i Owo
Kasynom gry w Holandii grozi plajta mimo 

dużych obrotów i licznej frekwencji bazar- 
dzistów. Domy gry w Zandvoort i Valkenburg 
zadłużone są wobec państwa na około 140 
milionów guldenów, a obecnie dług ten rośnie 
z szybkością 10 milionów guldenów miesięcznie. 
Powodem tego są holenderskie przepisy, we- 
gług których od każdej wygranej w ruletkę 
powyżej 1000 guldenów, kasyno, a nie szczę­

śliwy gracz płaci 25 procent podatku.
Niedawna legalizacja domów gry w Holandii 

stała się dużą konkurencją dla sąsiednich tego 
rodzaju przedsiębiorstw w Niemczech Zach, 
i Belgii, właśnie z powodu owych przepisów 
na korzyść graczy.

« • «
Zamówienia na dowcipy przyjmuje pewna 

firma w USA. Wśród jej 3,000 stałych abo­
nentów, obok takiego giganta, jak “chase Man­
hattan Bank” znajdują się wielkie i małe 
przedsiębiorstwa, po sklepy spożywcze włącz­
nie. Firma dostarcza im zestawy dowcipów, 
które mogą być wykorzystane w przemówie­
niach lub reklamie.

Londyn Się Wyludnia, 
Choć Kolorowych 

Przybywa
Londyn właściwy tzn. bez otaczają­

cych go przedmieść położonych na 
obszarze 4 otaczających go hrabstw 
(Middlesex, Surrey, Kent i Essex), 
ma już tylko 6,970,100 mieszkańców, 
czyli o półtora miliona mniej niż w 1939 
roku, gdy było ich ok. 8 i pół miliona. 
Równocześnie wzrasta w nim z każ­
dym rokiem procent kolorowych przy­
byszów, głównie Murzynów z zachod­
nich Indii i Pakistańczyków, ale 
także z innych krajów “Common­
wealth”. W całej W. Brytanii było 
ich już przed rokiem ok. 1,850,000, 
czyli o 76,000 więcej niż latem 1976. 
Zarówno wskutek dużego przyrostu 
naturalnego jak wskutek nadwyżki 
imigracji nad emigracją. Aż 40% tej 
ludności kolorowej urodziło się w W. 
Brytanii, głównie w większych mia­
stach angielskich. Oczywiście żadne 
z nich nie dorównuje jeszcze pod 
tym względem Waszyngtonowi.

“Gorąca” Linia
Prez. Carter skorzystał z “gorącej 

linii” telefonicznej łączącej Biały 
Dom z Kremlem, by uzyskać pomoc. 
Breżniewa w doprowadzeniu do za­
wieszenia broni między chrześcija­
nami a wojskami syryjskimi w Liba­
nie. W tym czasie w Moskwie prze­
bywał prezydent Syrii, Assad. Breż­
niew zgodził się poruszyć sprawę w 
rozmowie z prez. Assadem.

(D.P.) — W Londynie powstała 
nowa grupa teatralna, której założy­
cielem są: Mehmet Celal Izbudak i 
znana już polskiej publiczności, jego 
żona, Małgosia Pragłowska. Celem 
grupy jest przestawianie nowych 
sztuk autorów polskich, czeskich i buł­
garskich w wykonaniu aktorów pol­
skiego pochodzenia.

Znaczna część młodych aktorów 
zawodowych polskiego pochodzenia 
ma kłopoty z wybiciem się na sce­
nie angielskiej. Jednym z celów gru­
py jest udostępnienie możliwości gra­
nia w sztukach najbliższych ich ser­
com. Bo Polak — nawet wychowany 
na Szekspirze — ma ciągoty do sztuk 
polskich. I stąd metodą rozpowszech­
nienia wśród swoich i obcych wiedzy 
o kulturze polskiej będzie wystawia­
nie po angielsku polskich sztuk.

Pytanie: dlaczego po angielsku? 
Bo nie każdy zna polski tak dobrze, 
aby mógł zrozumieć subtelności 
“Dziadów” Mickiewicza czy granych 
w oryginale sztuk Mrożka. Grając 
po angielsku nowa grupa ma nadzie­
ję udospępnienia naszej kultury nie 
tylko młodzieży emigranckiej, ale i 
Anglikom.

“IZ2” wbrew temu, co wyżej na­
pisaliśmy, rozpocząć chce sezon tra­
gikomedią amerykańską — ale to 
tylko dlatego, że dr Jerzy Pietrkie- 
wicz nie zdążył z egzemplarzem swo­
jej nowej sztuki pt. “Scena ma trzy 
ściany”, to znaczy nie zdążył z jej 
przetłumaczeniem na angielski.

Kierownicy grupy obiecują jednak, 
że po tym amerykańskim debiucie

na warsztat pójdą utwory teatralne 
polsich autorów. Oczywiści w angiel­
skim tłumaczeniu. Bazą grupy jest 
“pub” na Wimbledonie. Jej scenę 
będzie “Ognisko Polskie” i . . . 
gdzie się da.

Zmiana Nastrojów
Emerytowany generał William 

Westmoreland, b. dowódca amery­
kańskich wojsk w Wietnamie, otrzy­
muje coraz więcej zaproszeń do wy­
głaszania referatów na uniwersytetach..

Dziesięć lat temu rozagitowani 
przez lewicowców studenci bojkoto­
wali każdego, kto miał coś wspólnego 
z wojną w Wietnamie i było wiele 
wypadków, że uniemożliwiono mów­
com dokończenie przemówienia, jeżeli 
uważali udział St. Zjednoczonych w 
wojnie za potrzebny lub opowiadali 
się za zwycięstwem amerykańskim.

Zapraszanie gen. Westmorelanda" 
świadczy o całkowitej zmianie nastro­
jów na uniwersytetach.

Stosunek do PRL
Żyd wypełnia kwestionariusz pasz­

portowy. Odpowiedzi na dziesiątki 
pytań idą mu gładko, aż natrafia na 
rubrykę: “Stosunek do PRL?”. Dłu­
go zastanawia się, medytuje, wresz­
cie pisze: “Jak do żony”.

— Co to znaczy? — pyta zdumio­
ny urzędnik.

— Stosunek jest, ale przyjemno­
ści nie ma...
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Londyn i Rapperswil
to wali: E. i K. Barbarscy, J. Choda-(D.P.) — Muzeum im. gen. Sikor­

skiego w Londynie przejawia różnego 
rodzaju aktywność. Do odczytów, 
zjazdów koleżeńskich i wystaw w 
gmachu Muzeum doszła nowa inicja­
tywa ścisłej współpracy z najwięk­
szymi placówkami kulturalnymi 
na zachodzie, a to prelekcji i wystaw 
w ramach międzymuzealnych wizyt. 
Pierszą tego typu ekspozycją była wy­
stawa ponad 50 eksponatów i doku­
mentów ze zbiorów Muzeum im. gen. 
Sikorskiego, z którą grupa kilku pra­
cowników wzięła udział w “Polskim 
Dniu,” urządzonym przez Muzeum 
Polskie w Rapperswilu.

Przygotowanie techniczne, trans­
port i związane z tym duże koszta 
są przeszkodą trudną do przezwycię­
żenia. Tym większe należy się uzna­
nie dla pełnego poświęcenia ochotni­
czego personelu Muzeum, specjalnie 
zaś dla tych jego przyjaciół, którzy 
podjęli się przewiezienia cennych eks­
ponatów.

Na otwarciu byli: prezes Rady Mia­
sta Rapperswil A. Buerer, radny H. 
Rathgeb, prezes Tow. Przyjaciół Mu­
zeum Rapperswilu — dr Julian Go­
dlewski, Halina Zielińska — biblio­
tekarz Rapperswilu, red. Mamert 
Miż-Miszyn, red. St. Grocholski i inni. 
Z Muzeum Polskiego w Montresorze 
przybyli Maria i Xawery Rey; z Lon­
dynu prof. Henryk Sukiennicki. Mu­
zeum im. gen. Sikorskiego reprezen-

Przepraszamy

kowski, J. L. Englert (który opraco­
wał program wystawy) i ppłk A. Min­
kiewicz; z Paryża M. Balasińska.

Na wystawę złożyły się pamiątki z 
XVII i XVIII wieku — od bezcennego 
pasa rycerskiego, nabijanego korala­
mi, z depozytu Ordynacji Krasiń­
skich, poprzez części zbroi rycer­
skich, pamiątki z okresu kościuszkow­
skiego i Księstwa Warszawskiego, do 
elementówa bardziej współczesnych, 
a nie mniej cennych.

Eksponaty zostały umieszczone na 5 
wielkich planszach, najcenniejsze w 
zamkniętych gablotach; tłem wysta­
wy była bandera ORP Burza.

W ramach Dnia Polskiego odbyła 
się także prelekcja o założeniach i 
działalności Muzeum im. gen. Sikor­
skiego, bogato ilustrowana przeźro­
czami, którą wygłosił kustosz Mu­
zeum, rtm. Ryszard Dembiński. Po­
nad 150 osób zgromadzonych w pięk­
nej Sali Rycerskiej wysłuchało odczy­
tu z zainteresowaniem i żywo przyję­
ło program artystyczny — wiersze i 
teksty związane z powstaniami naro­
dowymi — który wykonała przybyła 
z Londynu Wiola Hola.

Wieczorem odbył się koncert jedne­
go z najznakomitszych polskich 
skrzypków, znanego dziś w całej Eu­
ropie Konstantego Andrzeja Kulki z 
akompaniamentem Jerzego Mar- 
chwińskiego.

Muzeum Polskie w Rapperswilu, 
którego “spiritus movens,” jest inż.

Kamizelka przybrana rakunowymi ogonami.
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MAIL ENTRY TO:

PHOTO CONTEST
ENTRY BLANK

lens setting.
8. Each entry must have full name, 

age, adress, phone number andP.N.A. 
Lodge number.

9 All entries become the property of 
the Polish National Alliance. No 
entries will be returned.

10. Five winners in the Junior Divi­
sion and five winners in the Senior 
Division each will receive a $100.00 
U.S. Government Savings Bond, plus 
their winning photo laminated on an 
“Award Winners Plaque.”

11. Judges decision will be final.

Janusz Morkowski, zdołało zgroma­
dzić w okresie trzyletniej działalności 
w nowej odrodzonej formie wiele cen­
nych eksponatów; w dużej mierze 
darów lub wieczystych depozytów. 
Wystawa Muzeum im. gen. Sikorskie­
go stała się pięknym elementem 
uzupełniającym rapperswilską histo­
rię naszych nieustających zmagań o 
niepodległość. Co niemniej ważne, by­
ła . znakomitym wprowadzeniem do 
dyskusji o szeroko zamierzonej akcji 
współpracy między muzeami i pla­
cówkami kultury polskiej na Zacho- 
dae.

Udział w przyszłej wspólnej akcji 
zapowiedzieli także przedstawiciele 
Muzeum w Montresorze, Kościusz­
kowskim w Solurze oraz oo. Maria­
nów w Henley nad Tamizą oraz 
uprzednio już Biblioteka Polska w Pa­
ryżu. Mamy nadzieję, że dołączą z

P.N.A. PHOTO CONTEST
c/o DIRECTOR OF 

FRATERNAL ACTIVITIES 
6100 NORTH CICERO AVENUE 
CHICAGO, ILLINOIS 60646

wrzącą osoloną wodę i gotować 
bardzo słabym ogniu około 15 minut. 
Następnie wyjąć z wody, dokładnie 
osączyć, ostrożnie przeciąć na pół 
i ułożyć na półmisku z wyrównaną 
warstwą ryżu na sypko, skropionego 
masłem i posypanego zieloną siekaną 
pietruszką (pod każdą połówką jajka 
zrobić wgłębienie łyżką). Oddzielnie 
podać sos pomidorowy.

Pieczeń Mielona 
z Faszerowanymi Ziemniakami

2 funty mięsa mielonego (pół na pół 
wolowe i wieprzowe), 2 kromki bia­
łego chleba, 2 jajka, 1 cebula, łyżeczka

published in the “Zgoda.”
12 Only amateur photographers are 

eligible.
13. All entries must be postmarked 

no later than Dec. 31st, 1978 and mail­
ed to:

P.N.A. PHOTO CONTEST
c/o Director of Fraternal Activities 

6100 N. Cicero Avenue 
Chicago, Illinois 60646

Przepisy Kucharskie
Dania z Mielonego Mięsa

PN A Photq Contest
CONTEST RULES

1. Entrants must be members of 
the Polish National Alliance and 
between the ages of 13-18 Junior Divi­
sion and 19 and up for Senior Divi­
sion.

2. Photos may be of any subject 
and must have been taken by the 
entrant during 1978.

3. Duration of contest: July 1st to 
December 31st, 1978.

4. Each contestant is limited to two
(2) photo entries.

5. Entries must be black-and-
white photos. No color pictures will Winners and their prize photo will be 
be accepted.

6. Photos must be a minimum of 
2”x3" to a maximum of 8”xl0”. DO 
NOT MOUNT ANY PHOTO. DO NOT 
WRITE ON, OR DEFACE THE 
BACK OF THE PHOTO.

7. The type and make of camera, 
and title of photo must be included 
on a separate sheet of paper. If pos­
sible, please include film speed and

Do podpisu pod jednym ze zdjęć 
umieszczonych w piątkowym wyda­
niu z pobytu Karola Kardynała Woj­
tyły, obecnie Ojca Sw. Jana Pawła II 
w Chicago, wkradła się przykra po­
myłka. Zamiast Adela Ćwik, powinno 
być Teofila Ćwik — prezeska Korpu­
sów Pomocniczych Okr. I SWAP. 
Za tę pomyłkę serdecznie przepra­
szamy prezeskę Ćwik,

“Praga 1978”
Dużym sukcesem filatelistów pol­

skich zakończyła się Światowa Wy­
stawa Filatelistyczna “Praga 1978”, 
w której wzięły udział ekipy ponad 
50 państw. Zgłoszono tu 1,400 kolek­
cji i 300 pozycji literatury fachowej.

Na wystawie, która pobiła wszyst­
kie dotychczasowe rekordy frek­
wencji, polscy filateliści zdobyli 3 
złote, 4 pozłacane, 13 srebrnych, 11 
posrebrzanych i 8 brązowych meda- czasem i inni —także zza Oceanu, 

bułka, 8 równych, większych ziemnia- ii 
ków, 2 uncje różnych jarzyn (mar­
chewka, seler, por. cebula), 2 łyżki 
pasty pomidorowej, pół szklanki 
oliwy, sól, pieprz, cukier, szklaknka 
śmietany, łyżeczka mąki, łyżka 
tłuszczu.

Mięso, namoczony i wyciśnięty 
chleb, jajka, sól. pieprz, paprykę i 
usiekaną cebulę wyrobić doskonale 
drewnianą łyżką na pulchną masę. 
Uformować podłużny wałek, obtoczyć 
w tartej bulce i ułożyć na wysma­
rowanej grubo tłuszczem blasze do 
pieczenia. Podlać odrobiną wody i 
wstawić do bardzo gorącego piekar­
nika. Uszatkowane jarzyny udusić w 
rondelku z odrobiną wody i olejem, 
dodając pod koniec pastę pomidoro­
wą, sól, pieprz i odrobinę cukru. Obra­
ne ziemniaki wydrążyć, opłukać i 
obgotować w osolonym wrzątku. Do­
kładnie osączyć z wody i nałożyć 
uduszonymi jarzynami. Dobrze zrumie- 
nione mięso przełożyć wraz z tłuszczem 
na ogniotrwały półmisek, polać z 
wierzchu śmietaną wymieszaną z 
mąką i obłożyć faszerowanymi ziem­
niakami. Wstawić na pół godziny do 
gorącego piekarnika. Podając, przy­
brać listkami sałaty, a ziemniaki 
posypać usiekaną pietruszką.

Kotlety Mielone z Makaronem
Funt mielonego łączonego, 1 jajko, 

kromka namoczonego i wyciśniętego 
białego chleba, 1 cebula, sól, pieprz, 
tarta bulka, 10 uncji suchego maka- 
ronu-rurek, zielona pietruszka, łyżka 
masła, 2 dość grube kwaszone ogórki, 
1 jajko na twardo, 2 łyżki sodu tatar­
skiego.

Mięso, po dodaniu jajka, chleba, 
soli, pieprzu i utartej cebuli wyrobić 
na pulchną masę. Uformować 4 duże 
kotlety, obtoczyć w tartej bułce i 
smażyć na rumiano na gorącym 
tłuszczu. Po usmażeniu na każdym 
położyć kawałek świeżego masła, 
podlać odrobiną wody, przykryć i po­
zostawić na małym ogniu przez 10 
minut. Ugotować makaron, odcedzić 
dokładnie i wymieszać ze świeżym 
masłem. Na półmisku ułożyć wzdłuż 
kotlety, na każdym położyć plaster 

1 ogórka pokrojonego wzdłuż, na nim 
plasterek jajka na twardo, a na wierz­
chu po łyżeczce tatarskiego sosu 
(majonez wymieszany z musztardą i 
usiekanymi grzybkami marynowany­
mi lub korniszonami). Wokół kotletów 
ułożyć makaron, posypać z wierzchu 
usiekaną zieloną pietruszką.

Utarło się mniemanie, że tzw. 
“mielone”, to gorszy gatunek mięsa, 
a już za kompletny nietakt kulinarny 
wiele gospodyń uważa podanie po­
trawy z mielonego mięsa przy bar­
dziej uroczystych okazjach, bo to nie- 
elegancko...

To naturalnie, oczywisty nonsens. 
Każdą potrawę można zepchnąć do 
rzędu “nieeleganckich”, jeśli będzie 
niesmacznie i niedbale przyrządzona, 
nieodpowiednio przybrana czy brzydko 
podana.

Mielone mięso może zadowolić naj­
wybredniejsze podniebienie, jeżeli nie 
ma w nim zbyt dużo tłuszczu. Na- - , ,
turalnie, niezmiernie ważny jest do- ■ mielonej papryki, sól, pieprz, tarta 
bór przypraw i dodatków oraz dosko^ ‘“ 
nałe wyrobienie mielonej masy.

A potem wystarczy już tylko nieco 
pomysłowości, by ze zwykłego “mie­
lonego”, czy “tatara” przyrządzić 
znakomite danie.

Podajemy kilka przepisów na takie 
właśnie potrawy, które śmiało mo­
żemy podać.

Jak Podać “Tatara”

Funt tatara, 4 żółtka surowe, sól, 
pieprz, parę korniszonów, marynowa­
nych grzybków, 1 usiekana cebula, 
parę listków sałaty.

Na jednym podłużnym półmisku lub 
lepiej na oddzielnych talerzykach czy 
płaskich miseczkach uformować 4 
okrągłe befsztyki, w środku każdego 
zrobić szklaneczką od piwa wgłębie­
nie, w które włożyć surowe żółtko. 
Befsztyki otoczyć wianuszkiem sieka­
nej cebulki, przybrać Ustkami sałaty, 
mięso na wierzchu — paseczkami 
korniszona i grzybkami marynowa­
nymi. Oddzielnie podać pieprz, sól i 
oliwę.

Tatar Smażony 
z Makaronem—Rurki

Funt tatara, 2 cebule, łyżka tłusz­
czu; 2 czerwone papryki marynowa­
ne, 2 kiszone ogórki; 10 uncji suchego 
makaronu-rurek, parę kawałków świe­
żego masła, sporo zielonej, siekanej 
pietruszki.

Na zrumienioną w tłuszczu cebulę 
włożyć mięso i szybko przesmażyć 
na ostrym ogniu. Ugotować i dokład­
nie odcedzić makaron. Niezupełnie 
dosmażone mięso ułożyć wzdłuż na 
wygrzanym półmisku, obłożyć maka­
ronem, mięso przybrać z wierzchu 
paseczkami papryki marynowanej i 
kiszonego ogórka, na makaronie po­
łożyć kawałki świeżego masła i posy­
pać posiekaną pietruszką.

Klopsy Faszerowane Jajkami

Funt mielonej cielęciny lub mielo­
nego łączonego, 2 jajka, kromka 
namoczonego i wyciśniętego białego 
chleba, sól, pieprz, zielona pietruszka, 
4 jajka na twardo, ryż na sypko, 
sos pomidorowy.

Mielone mięso wyrobić na pulchną 
masę wraz z jajkami, chlebem, solą, 
pieprzem i usiekaną zieloną pietrusz­

ką Ugotować jajka na twardo, ostu­
dzić obrać. Każde jajko oblepić do­
kładnie przyrządzonym mięsem, for­
mując w rękach, zmoczonych wodą, 
zgrabne podłużne klopsy. Kłaść je na

POLISH NATIONAL ALLIANCE

ADDRESS

CITY STATE

LODGE NO. AGE

CAMERA—MAKE AND TYPE

PHOTO TITLE t

SPEED AND LENS SETTING

Z POLITYKI
Prok. Illinois William Scott 

i Jerome M. Lechowski
Na Posiedzeniu Pol.-Amer. Ugi Politycznej

fi

Na prawo William Scott, prok. gen. stanu 111., na lewo Jerome 
M. Lechowski, kandydat na reprezent. 17 dystr.

Na posiedzenie Polsko-Amerykań­
skiej Ligi Politycznej, w dniu 27-go 
września przybyło wielu kandydatów, 
którzy we wtorek, 7-go listopada 
ubiegają się na różne urzędy. Kandy­
daci ci odpowiadali na różne pytania, 
odnośnie zagadnień związanych z urzę­
dami które chcą piastować.

M.in. byli: Don Mulack, republikań­
ski kandydat na szeryfa pow. Cook 
William Scott, prokurator gen. stanu 
111., ubiegający się o ten sam urząd; 
Jerome M. Lechowski, kandydat na 
reprezentanta do legislatury stanowej 
17-go dystryktu, stanu Ill. i John Pe- 
temard, również kandydat do legi­

slatury stanowej dystr. Obaj z Partii 
Republikańskiej.

Jerome M. Lechowski wykazał, że 
republikańscy kandydaci mają wyso­
kie kwalifikacje na stanowiska. Le­
chowski oświadczył, że wygórowane 
podatki są zmorą naszych obywateli.

Republikańska legislature stanowa 
będzie dążyła do obniżenia wydatków 
stanowych oraz obniżenia podatków.

Dalej oświadczył Lechowski, że 
jeżeli będzie wybrany z 17-go dy­
stryktu do legislatury stanu Illinois, 
cały swój wysiłek skoncentruje, aby 
przeprowadzić obniżenie wygórowa­
nych podatków.

Sędzia James A. Zafiratos
Otrzyma! Szereg Indorsacji

Przyjaciel Polonii i członek licznych 
organizacji społecznych, sędzia James 
A. Zafiratos — demokratyczny kan­
dydat na sędziego Sądu Okręgowego

Sędzia James A. Zafiratos
Powiatu Cook oraz uznany leader spo­
łeczeństwa greckiego w Chicago — 
otrzymał szereg indorsacji organiza­
cji, które popierają jego kandydaturę 
na ten ważny urząd.

Są to m.in. Grecko-Amerykańska 
Regularna Organizacja Demokra­
tyczna, Grecko-Amerykańska Rada 
Demokratyczna, Greckie Stowarzy­
szenie Adwokatów w Chicago oraz 
Grecki Posterunek No. 343 Amery­
kańskiego Legionu, Wydział Illinois.

Sędzia Zafiratos jest ogólnie łubiany

i zyskał sobie poparcie czołowych or­
ganizacji polonijnych. Kandydaturę 
jego popierają również związki ro­
botnicze: Joint Council No. 25 Mię­
dzynarodowego Związku Kierowców, 
Chicago Federation of Labor and 
Industrial Union Council of AFL-CIO, 
Lokal No. 189 Międzynarodowego 
Związku Pracowników Obsługi oraz 
Lokal No. 4 Związku Pracowników 
Biżuteryjnych.

Jest on polecany przez następujące 
stowarzyszenia adwokackie, które 
uważają, że posiada on należyte kwa­
lifikacje na zajmowanie stanowiska 
Sędziego Sądu Okręgowego: Stowa­
rzyszenie Adwokatów Powiatu Cook, 
Stowarzyszenie Adwokatów Północno- 
Zachodniego Przedmieścia, Stowa­
rzyszenie Adwokatów Zachodnich 
Przedmieść, Stowarzyszenie Adwo­
katów Greckich.

Sędzia Zafiratos ma za sobą 13- 
letnie doświadczenie, ponieważ obo­
wiązki “associate judge” pełnił od 
r. 1971, a w latach 1965 do 1971 
sprawował urząd “magistrate.

Komitet Chicagoskiego Stowarzy­
szenia Adwokatów zajmujący się oce­
ną kandydatów, poleca jego kandy­
daturę. Posiada on uprawnienia w 
Najwyższym Sądzie Stanów Zjedno­
czonych i pełnił dawniej obowiązki 
prezesa Stowarzyszenia Adwokatów 
Greckich.

Nazwisko jego znajduje się na ma­
szynie wyborczej w Chicago, lewarek 
49-A, na przedmieściach wycisnąć 
należy Nr. 196. (P.R.M)

70 Domów Płonie 
w Los Angeles

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej) 
drogich rezydencji spłonęło doszczęt­
nie. Jak na razie brak jest doniesień 
o śmiertelnych ofiarach w płomie­
niach. Dwie osoby zginęły jednak, 
starając się uciec autem przed żywio­
łem. Samochód osobowy uległ zderze­
niu z ciężarówką na szosie osnutej 
kłębami dymu.

Akcja strażaków jest utrudniona 
przez wiatry o zmiennych kierunkach. 
Dwa helikoptery straży ogniowej 
zmuszone były do natychmiastowego 
lądowania z powodu wiatrów. W kon­
sekwencji, jeden ze śmigłowców uległ

Wypadek Drogowy
Kempton, IL. (UPI) — Mieszkańcy 

Cullom zostali śmiertelnie ranni, kie­
dy ich samochód zderzył się z innym 
pojazdem o odległości trzech mil od 
Kempton, na drodze powiatowej w Li­
vingston. Henry i Dana Harms zmarli 
wkrótce po wypadku, kierowca dru­
giego samochodu, Michael Lubben, 
został lekko ranny.

kraksie, na szczęście odbyło się jed­
nak bez ofiar i obrażeń wśród 
załogi.

Władze tutejsze potwierdzają, iż 
pożar ten jest najgorszy w ciągu 
ostatnich 17 lat. Główne skupiska 
żywiołu otaczają miasto z 3 stron. 
Ponadto w wielu miejscach podszycie 
plonie na mniejszą skalę. W sumie 
przeszło 30,000 akrów jest objętych 
pożarem. Straty materialne wstępnie 
szacuje się na wiele milionów dolarów.

Zgon Przyjaciółki 
Polaków

Mgr Adele Tatarinoff-Eggenschwil- 
ler, założycielka w czasie wojny i 
prezeska towarzystwa “Pro Polonia”, 
przez Dziesiątki lat kustoszka Mu­
zeum Tadeusza Kościuszki, zmarła w 
Solurze w wieku 82 lat.

Rodowita Szwajcarka znała grun­
townie dzieje naczelnika Kościuszki 
i interesowała się losem naszej oj­
czyzny. Wraz z mężem brała udział 
w życiu Polaków w Szwajcarii.
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PAUL WAISNORA — Pod Numer 254-8855

SALES

Call 384-1200/Ext. 264

(23,24)

(24-25)

787-4500

W sobotę, dnia 21 października zmarł nagle, s.p.

Antoni

BALDWIN

PIELĘGNIARKA, która zamieszka i 
zaopiekuje się starszą panią. Pokój, 
wyżywienie i dobre wynagrodzenie. 
Dzwonić po 5:30 po południu: 737-0789.

MÓWIĄCA po polska gospodyni na 
stałe z zamieszkaniem do starszego 
pana, w okolica Waukegan. Dzwonić 
między 5-7:30 wieczorem: 336-4186.

For Appointment 
(No Call on Wednesday)

POTRZEBNA POMOC, doświadczenie 
niekonieczne. Dzienna, lub nocna 
zmiana 772-1502.

KOBIETY szukające natychmiasto­
wego sprzątania mieszkań. STAŁA 
PRACA. Parę dni. 478-9684.

EXPERIENCED only for general 
household duty. Must speak English. 
Top salary. Call: 871-2992 between 
9—4, Monday thru Fiday.

Interested in retail 
selling. Short hours. 
Location North Ave. 
and Western Ave.

zaapelował do przywódców świato­
wych, aby nie tylko dobrobyt swych 
obywateli mieli na względzie, ale aby 
działali na rzecz współpracy wszyst­
kich narodów i państw w interesie 
postępu ludzkości i trwałego pokoju, 
zapewniając pomoc Kościoła kato­
lickiego w dążeniu do tego celu.

“Jest sprawą oczywistą, że mężo­
wie stanu i ich doświadczeni doradcy 
mają przede wszystkim na względzie 
swoje własne państwa i dobrobyt swo­
ich obywateli. ... Ale człowiek coraz 
bardziej dochodzi do przekonania, że 
nie może być prawdziwego postępu 
ludzkości i trwałego pokoju bez od­
ważnego, lojalnego i nieegoistycznego 
dążenia do współpracy i jedności 
wszystkich narodów. ... W tym 
względzie Kościół popierać będzie 
wszelkie inicjatywy, które się zrodzą, 
i wszystkie plany, które mogą być 
realizowane dwustronnie i wielostron­
nie. . . . Kościół, kontynuując swoje 
specjalne dążenia w doprowadzeniu 
ludzkości na drogę prawdy, wierzy 
że może wnieść swój udział — dzięki 
duchowej miłości — w to budowanie 
jedności i pogłębianie humanizmu je­
szcze bardziej, niż kiedykolwiek w 
dziejach rodziny człowieczej” — mó­
wił 58-letni Papież.

O wzruszającej, pożegnalnej audi­
encji dla Polaków piszemy osobno.

NURSES AIDES
Full and part time for: 

KING — BRUWAERT HOUSE 
HINSDALE

323-2250

PRZYJACIELE 
Z Troy Realty

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańszy mąż mój, 
ojciec, brat i dziaduś nasz, śp.

Stanisław Moczarney
(brat śp. Antoniego, śp. Piotra, 

śp. Andrzeja, śp. Józefa, 
śp. Anoniny Koniecznej) 

po długiej chorobie, pożegnał się z 
tym światem, opatrzony św. Sa­
kramentami, dnia 22-go paździer­
nika, 1978 roku, o godzinie 3:45 
w nocy, w średnim wieku.

Zwłoki można odwiedzać dzisiaj 
od godz. 4 po południu.

Pogrzeb odbędzie się w czwar­
tek, dnia 26-go października, o go­
dzinie 9:00 rano, z zakładu pogrze­
bowego, pnr. 6000 N. Milwaukee 
Ave., do kościoła św. Trójcy, a 
stamtąd na cmentarz św. Wojcie­
cha, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapra­
szają wszystkich krewnych i znajo­
mych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Irena (z domu Zielińska), żona; 
David i Gary, synowie; Roberta, 
synowa; Jan (Pearl), Franciszek 
(Anna) i Paweł (Barbara), bracia 
i bratowe, Helena Jankowska i 
Aniela Rafatcz, siostry; Nicholas, 
wnuk; Kimberley, wnuczka; wraz 
z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: — 
Zakład Pogrzebowy B. F. Malec 

i Synowie.
Telefon 774-4100.

LUNCHROOM ATTENDANT
Light work, 6 hrs ./day in our friendly 
company lunchroom. No cooking in­
volved. Ideal job for retired person.

A. J. GERRARD & CO.
400 E. Touhy • Des Plaines 

827-5121—Ext. 215

DOŚWIADCZONE OPERATORKI 
MASZYN DO SZYCIA 

Sukienki i odzież. Angielski nie wy­
magany.

920 W. Sheridan Rd.
(Irving Park i Sheridan.) Dzwonić 

po angielsku 472-5555 

GOSPODYNI
$100-$ 125 tygodniowo. Własny pokój, 
łazienka, telewizor. 5 dni.

ARDEN’S AGENCY 
6934 N. Glenwood 

Dzwonić w Jęz. Angielskim: 
465-1241 lub 824-1843

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańsza matka, 
siostra, babcia i prababcia nasza,

Cienie Emancypacji
Sao Paulo (UPI) — Zespól antropo­

logów brazylijskich ostrzegł rząd 
przed zamiarem nadania statusu oby­
watelskiego ludności indiańskiej, co 
w ich uznaniu mogło by przyczynić 
się do zagłady czerwonoskórych drogą 
niewątliwych manipulacji spekulan­
tów gruntowych.

GOSPOSIA w wieku — ponad 40 lat z 
zamieszkaniem. Opieka nad 2 dziećmi, 
lekkie gotowanie. Pokój telewizor. 

384-3624

$4.00 PER HOUR TO START 
RAPID ADVANCEMENT TO $6.00 

and $8.00 PER HOUR 
For 3 Live Wire Persons to 

Demonstrate
LENS CLEANER in Sears State St. Store 

Apply in Person Only — Booth on 
Street Floor Near Escalator—OR 

Apply At
SEARS—IRVING PARK 

SEARS—WOODFIELD MALL
NO PHONE CALLS PLEASE

CLEANING SUPERVISORS 
IN WHEATON

Day and afternoon shifts. Excellent 
working conditions. M-F’s. Janitorial 
experienced preferred. Call

MR. WILLIAMS 682-0368 or 733-4351

SEAMSTRESS
Experienced seamstresses wanted for 
Michigan Ave. & Northbrook Ct. 
Fashion apparel salons. Excellent 
salary & benefits.

Contact Mr. Clyne at 
337-7766 

STANLEY KORSHAK

Efficient, Organized, Resposible 
PERSON

For mgt. position. Gd refs & Polish 
& English speaking a must. Gd. 
Salary, benefits, & room for advance­
ment. Call now Debbie

263-2668

Potrzebna
Osoba Do Ogólnej 

Pracy Biurowej
Konieczna umiejętność pisania 
na maszynie i dobra znajomość 
języka polskiego i angielskiego. 
Wszystkie świadczenia. Proszę 
zgłaszać się osobiście od 8 rano 
do 3 po południu do:

DZIENNIKA ZWIĄZKOWEGO 
1201 N. Milwaukee Ave.
Narożnik ul. Division

KOBIET
Do pracy przy szyciu z doświadcze­
niem. Przyjemne warunki pracy, 
dobra komunikacja.

POLON ENTERPRISES 
2341N. DAMEN 

227-7900

All applicants must be able to read blueprints and use appropriate 
measuring devices.
We have many long service employees who are proof of our strong record 
of stability and job security.
Excellent wages coupled with top benefits including a life/health insur­
ance package, profit sharing, pension program, paid holidays, discount 
on all Skil products as wtll as an employee credit union.

• TURRET LATHE
• PRECISION GRINDERS 

(ID, OD, CENTERLESS)

AUTOMATIC 
SCREW 

MACHINE 
OPERATORS 

ACME-GRIDLEY 
& DAVENPORTS

Set up & operate.
Days only. Must have at 
least 3 years or more 
experience. Excellent 
working conditions. 
Overtime & other benefits. 

Apply in person
MACHINERY 
PRODUCTS 

CORP. 
2020 North 
Major Ave.

GENERAL OFFICE
Work close to home, in old town area. 
In friendly office. Duties incl. typing, 
adding machine, & will teach console 
switchboard.
Call Martha

Dyplomacja 
Jana Pawła II

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańszy mąż mój, 
ojciec, brat, zięć i dziadek mój, śp.

Antoni Matyaszek 
po długiej chorobie, pożegnał się 
z tym światem, opatrzony św. 
Sakramentami, dnia 21-go paź­
dziernika, 1978 roku, o godzinie 
1:30 po południu, w średnim wieku. 
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 

25-go października, o godzinie 
9:00 rano, z zakładu pogrzegowego 
Theis Funeral Home, pnr. 3517-27 
N. Pulaski Rd., do kościoła św. 
Wacława, a stamtąd na cmentarz 
św. Wojciecha, na parcelę familij­
ną. s

Na ten smutny obrządek zapra­
szają wszystkich krewnych i znajo­
mych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Garnet (z domu Edwards), żo­
na; George (Eva) i Diane, syn, 
synowa i córka; Nicolas, wijuk; 
Frances Edwards, teściowa; (Al­
fred i Jan, bracia; Ludwika, Kazi­
miera i Teresa, siostry w Polsce); 
wraz z całą rodziną. j.
i —Jni;Theas Funeral Home.

Telefon 463-5800. (23,24)

WAITRESSES
Experienced only. 4 neat, fast wait­
resses for a busy restaurant. Apply 
in person.

GOLD COAST RESTAURANT 
5159 N. Lincoln

Stefania Tatarowicz 
(z domu Machnicka) 

(żona śp. Władysława) 
pożegnała się z tym światem, 
opatrzona św. Sakramentami, dnia 
22-go października, 1978 roku.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 
dnia 25-go października, o godzinie 
10-ej rano, z zakładu pogrzebowe­
go pnr. 6000 Milwaukee Ave., do 
kościoła St. Augusta w Lake Vil­
lage, Indiana, a stamtąd na cmen­
tarz w Lake Village, Indiana, na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapra­
szają wszystkich krewnych i znajo­
mych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Dr Boguchwał J. Md., Salo­
mea, Wanda i Jerzy E., dzie­
ci; Viola i Bronisława, syno­
we; Stanisława Kowalonek, sio­
stra; Piotr (Aniela), Józef (Ewely- 
na), bracia i bratowe; oraz wnu­
częta i prawnuczęta; wraz z całą 
rodziną.

Zamiast kwiatów Bukiety Du­
chowne albo ofiary na cele parafii 
St. Augusta będą z wdzięcznością 
mile przyjęte.

Pogrzebem zajmuje się: — 
Zakład Pogrzebowy B. F. Malec 

i Synowie.
Telefon 774-4100.

DO PRACY POTRZEBNE KOBIETY 
I DZIEWCZĘTA

CLEANING
Cleaning service looking for reliable 
women for residential & commercial 
cleaning. Located in near western 
suburb. Call

969-4665

JANITORIAL
Full time position in Arlington Heights 
for responsible person. Some light 
maintenance. Flexible work schedule. 
Call Mon. thru Fri. —10 a.m. — 3 p.m. 
398-8440 or 671-2946

POTRZEBNE doświadczone operator­
ki maszyn do szycia. Pełen czas druga 
zmiana. Angielski niewymagany. Oko­
lica : Roscoe i Ravenswood.

Dzwonić po angielsku 
477-8780

POTRZEBNE, 
KRAWCOWE 
Do wykonywania zleconej pracy w 
domu. Muszą być doświadczone w 
szyciu damskiej garderoby lub prze­
szkolimy. Możliwość dobrego zarobku. 
Zgłoszenia osobiście od 9 do 3:30 po 
południu.
POLON ENTERPRISES

2341 N. Damen
Lucia A. Markowska

(zdomuLoncki)
(żona śp. Kazimierza, matka śp. Virginii, teściowa śp. Teodora Shore) 

Członkini Tow. Niewiast Różańcowych, Klubu Obywatelek; Oddziału im 
Marszałka Józefa Piłsudskiego Nr. 2 Ligi Morskiej w Am.; Tow. Jedność 
i Zgoda Nr. 1 Związku Polek w Am.; Legionu Pań George Washington 
Post Nr. 1 PŁAW; Korpusu Pomocniczego Placówki 141 SWAP; Głównego 
Zarządu Zjednoczonych Polek i Klubu Ziemi Łomżyńskiej, po ciężkiej 
chorobie, pożegnała się z tym światem, opatrzona św. Sakramentami, 
dnia 21-go października 1978 roku, o godzinie 1:15 po południu w starszym 
wieku.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 25 października, o godzinie 10-ej 
rano, z zakładu pogrzebowego pnr. 6000 Milwaukee Ave., do kościoła 
św. Trójcy, a stamtąd na cmentarz Queen of Heaven do mauzoleum.

Na ten smutny obrządek zapraszają wszystkich krewnych i znajomych, 
w ciężkim żalu pogrążeni:

Lucia Shore, córka; Urszula Samborska i Weronika Orky, siostry; 
Dennis i Iva Shore, wnuk z żoną, wraz z całą rodziną.

Prosimy nie nadsyłać kwiatów.
Pogrzebem zajmuje się: Zakład Pogrzebowy B.F. Malec i Synowie, 

telefon 774-4100. (23-24)

Sewing Machine 
Operator

Experienced — to run double 
needle sewing machine anc 
narrow machine for emblems. 

Full or Part Time
Good benefits and working 
conditions.

Apply or call 
227-1771 

2300 W. Diversey Ave.

MAIDS WANTED
Must Have Own Transportation 

CHICAGO AMERICAN 
MOTEL 

1800 N. Mannheim Road 
Stone Park, Illinois

RECEPTIONIST
for Eye Care Center. Must 
speak English and Polish. Ex­
cellent working conditions. 
Typing necessary. Will train, 

days. Call for interview.
R. AUDY 733-3320

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej) 

przyjął po raz drugi, tym razem nie­
formalnie, Henryka Jabłońskiego i 
pozostałych członków delegacji pol­
skiej.

W czasie audiencji w szerokim gro­
nie międzynarodowym Jan Paweł II

MACHINE OPERATORS
Join the company that produces the famous Skilsaw and work for a leader 
in the power tool industry. Skil Corp., known for quality and dependable 
power tools, has several openings for experienced Machine Operators 
in the following areas:

Ogólna praca biurowa — pisanie na maszynie 
i liczenie na maszynie 10 klawiszowej. Znajomość 
polskiego i angielskiego pomocna. Stała praca. 
Dobra zapłata i dużo innych świadczeń. Proszę 
dzwonie do p. F

GENERAL OFFICE 
Responsibilities include reception 
duties, general typing, some filing. 
Good salary and benefits. Please call 
for appointment.

MRS. SMITH 694-4210
ADHS, INC.

O’Hare Lake Office Plaza 
Des Plaines

(T10L11)

Andzia S. Żaczek
(córka śp. Feliksa i śp. Antoniny, siostra śp. Feliksa)

Członkini Związku Polek w Am. Grupa nr. 286, Związku Narodowego 
Polskiego, Auxiliary Member ZPRK, Członkini Zespołu Polskiego Mu­
zeum w Ameryce, Klubu Lipniczan i Tow. Matki Boskiej Kalwaryjskiej, 
po długiej chorobie, pożegnała się z tym światem, opatrzona- św. Sakra­
mentami, dnia 22-go października 1978 roku, W nocy w średnim wieku.

Zwłoki można odwiedzać dzisiaj od 6:30 do 10 wiecz., w środę od 
2-ej do 10 wieczorem.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 26-go października, o godzinie 
9:30 rano, z zakładu pogrzebowego Midway Funeral Home pnr. 5948 
S. Archer Ave., do kościoła św. Turybiusza. Msza św. o godz. lfrej, 
a stamtąd na cmentarz Zmartwychwstania Pańskiego na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszają wszystkich krewnych i znajomych, 
w ciężkim żalu pogrążeni:

Genowefa, Olga (Gerald) Pazin, siostry i zięć; Lester (Bernadette), 
brat i bratowa; Jean, bratowa; Feliks (Barbara), Gerald (Mary Jeanne) 
Pazin, Philip, Bert i Peter Żaczek, bratankowie i siostrzeńcy; 6 wnuków 
ciotecznych, wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: Robert i Regina Urbanek, 
Telefon 927-6112.

PUNCH 
PRESS

We are looking for an individual with at least 3 years experience to set-up 
and operate 25 to 30 ton Bliss punch presses. All applicants must be able 
to read blue-prints as well as use all necessary inspection equipment. 
Join our fast growing power tool company which offers top wages and 
a complete benefit program including insurance, profit sharing, pension 
program and a discount on all Skil products.

DOŚWIADCZONA gospodyni z za­
mieszkaniem. 2 dni wolne. Stała pra­
ca. Podstawowa znajomość angiel­
skiego. Dzwonić: 887-9137.__________
KOBIETA do sprzątania na 3 dni w 
tygodniu. 929-8089.

OLDER WOMAN to live-in, do house­
work chores, 6 days a week. Some 
English. 498-3817.________ •________
GOSPOSIA. Własny pokój. Telewizja. 

272-1871

CALL OR APPLY 
Mr. Powell 

286-2000, Ext. 203
1 Chicago

MR. PEASE 
286-2000

TOOLS 5033 N. Elston Or Apply Chicago, Illinois 
CTATODOOR

(Near junction Kennedy and Edens x'ways) 
Equal Opportunity Employer M/F

UPHOLSTERERS
needed by furniture manufacturer. 

Located South of Loop.
Call: 733-6868 

BRUSIC& ROSE, INC.
MAINTENANCE

Men & Women Full & Part Time 
To clean offices, beauty shops, lounges 
etc. Northside area. Experience help­
ful. Should speak English & Polish. 

Good pay.
CALL 465-1424

Broadview food broker has immed. 
opening for

SECRETARY
s/h req’d. Gd typing skills. Know­
ledge of acct, helpful. Excell, working 
conditions. Free insurance & profit 
sharing.

343-7840

MATYASZEK
wieloletni nasz współpracownik i Drogi Kolega.

Baldwin-Korthe Web Controls, Inc.

mECRnicni
R55EI11BLERS

HOURS 7:00 AM to 3:30 PM
Seeking individuals with some experience in mechanical asse­
mbly,

Our benefit package includes company paid hospitalization and
major medical, 2 weeks vacation after 1 yearJQholidavs, paid
sick days, profit sharing and steady work,

CALL OR APPLY IN FIR SON

♦45 FACTORY ROAD. ADDISON, ILL.

SMC
»OWER>TOOLS 5033N. Elston

CTATODOOR
< Near junction Kennedy and Edens x ways) 

Equal Opportunity Employer M/E

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiadomość, 
iż najukochańsza siostra nasza, ciocia i babcia cioteczna, śp.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiadomość, 
iż najukochańsza matka moja, siostra i babcia nasza, śp.
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jf Praca

ROBOTNICY 
DO PRODUKCJI

Firma blacharska poszukuje 
robotników do prac szlifierskich, 
polerowania i do prasy hydrau­
licznej. Dobra zapłata i pełne 
świadczenia.

Dzwonić 681-1880 
G ELKAY 
Manufacturing Co. 

2700 S. 17tb Ave.
Broadview, 111.

Da jemy Równe Szanse Każdemu M/F

auto mechanic
Good Salary and Benefits 
At Waukegan Olds Dealer 

Contact PAUL STEINBERG 
249-1300

POSIADAMY PRACE FIZYCZNE 
LUB UMYSŁOWE 
DLA WSZYSTKICH 

Irene’s Employment Agency 
6201 W. Touhy______________ 631-8878
UP TO $300 WEEKLY possible. Work­
ing at home clipping newspaper items. 
No experience necessary. For details 
send self-adressed, stamped envelope. 
West Enterprises, 681 Ellis, Suite 
2721—F, San Francisco, Ca. 94109. 
DOŚWIADCZONE kelnerki i polski 
kucharz. 235-2595.__________________

MAN 
and WOMEN 

for alterations. Part Time job.
286-5234__________

Potrzebni 
MĘŻCZYŹNI 
i KOBIETY

Z doświadczeniem w pracy przy 
obróbce drzewa.

Praca do objęcia od zaraz. 
Dobra zapłata. 

Dzwonić: 278-3580 
i pytać o Roger

KIEROWNIK 
PERSONALNY 

Dorywczo — praca popołudniu. Musi 
mieć doświadczenie w przyjmowaniu 
ludzi. Musi mówić po angielsku i po 
polsku.
KIMCO CORPORATION 

583-2400_______

BUILDING 
MAINTENANCE 

IGT, a leader in energy research, has 
an excellent opportunity for a indivi­
dual experienced (2+ years experi­
ence desired) in building maintenance. 
Responsibilities include operation, 
maintenance, repair of building me­
chanical equipment, pumps, compres­
sors, air conditioners.
We offer an attractive starting salary 
commensurate with background and 
experience, excellent benefits and an 
outstanding opportunity for advance­
ment.

Please call Ms. Korbos at 
567-3964

INSTITUTE 
OF GAS 

TECHNOLOGY
IIT CENTER
3424 S. State Street 
Chicago, H. 60616

Equal Opportunity Employer M/F

MEDICAL HELP 
Aides and orderlies. Full time. All 
shifts, including weekends.

NORRIDGE NURSING CENTRE 
7001W. Cullom 
(In Norridge)

_______ 457-0700_____________

HOUSEKEEPING
Exp’d people needed for 315 bed nur­
sing home. Full time. Must speak 
English-

NORRIDGE NURSING HOME 
7001W. Cullom. Norridge 

457-0700

* Praca Męska
Potrzebni 

ODPOWIEDZIALNI MALARZE 
Dobre wynagrodzenia począt­
kowe. Stała praca wewnątrz 
budynku.

724-5189__________
AUTO BODY COMBINATION MAN 

Must have experience and own tools. 
$10 per hour. Hospitalization, vaca­
tions, holidays paid. Must speak some 
English. __ „

MAYERSAUTO 
6835 W. Irving Park 

545-5408

MACHINE OPERATOR
Full time position open for individual 
w/light mechanical exp. to maintain 
& operate dairy related equipment. 
Will train. Good starting salary. Elk 
Grove area. For interview call 

H. Lutzów
640-8890

if Praca Męska

MACHINE SHOP 
Machinist

We are looking for machinists w/ 
3 — 5 yrs. exp. setting up & 
operating a variety of machines; 
lathes, mills, drills. N/C machines 
helpful.

Maintenance 
Mechanic

3 yrs. or more of maintenance 
mech. exp. repairing a variety of 
machines may qualify you.

Maintenance 
Electrician

3 yrs. or more of maintenance 
elec. exp. repairing & trouble­
shooting various machines may 
qualify you.

Foremen
3 — 5 yrs. exp. in various phases 
of shop supervision req’d. Ability 
to direct & instruct & train a must. 
We are a mfr. of heavy ind. equip­
ment loc. in Chgo. easily reached 
by any expy. Sal. comm, w/exp.;

Benefits — The Best
INTERESTED? 

TAKE TIME AND CALL
Jerry Kulikowski

927-7420
lOtWF

JANITOR
Doświadczony mężczyzna do sprząta­
nia biur. 4 do 5 godzin wieczorami. 
Musi mówić po angielsku. Zgłoszenia 
osobiście do

VISCOSITY OIL CO. 
__________3200 S. Western__________

WAREHOUSE
Warehouse men and anodizing helpers 
wanted. Will train. Fork lift experience 
necessary. Must be able to work days 
or nights. Must speak some English.

PETERSON ALUMINUM 
3825 N. Willow 

Schiller Park, Ill.

if Praca Męska

TOOL
& DIE MAKERS

Company needs experienced tool & 
die makers for job shop work. Mini­
mum 40 hr. week. Some overtime. 

CALL 586-0300

CORRUGATED SHEET PLANT
DAYS or NIGHTS

Min. 2 yrs. supervisory exp. Must have 
proven work record with machinery 
normally used in converting opera­
tions. Excellent salary and fringes. 
For interview call Angelo Minotis: 

(312) 943-6040
DRUTH PACKAGING CORP. 

_________ Chicago, Illinois______

INSPECTOR ~
Needed At Once — Night Shift. 

Experienced in Process Inspection. 
Able to Read Blue Prints. Some ex­
perience in Gear Inspection helpful

CALL PETE for appointment. 
595-1050

if Praca Męska

TOOL 
DESIGNER

Experienced in Automatic Chuckers 
and Cutting Tools. Must have Shop 
Floor experience, must be responsible 
for Tooling from start to Production. 
Salary commensurate with experience. 

(Retirees Welcome to Apply).
CALL WALLY - 595-1050

TIMING GEARS CORP.
2425 American Lane 

Elk Grove Village, Ill.

POTRZEBNY 
DOŚWIADCZONY 

FREZER 
na pefen czas. 

Angielski niekonieczny. 
486-0821

AUTO BODY
REPAIRMAN

Experienced And Tools Necessary 
MARION AUTO BODY CO.

5921 S. Ashland • 434-6161

FACTORY
We need wire drawers will train. 
Steady full time, excellent benefits. 

Apply in Person 
WILSON STEEL

& WIRE CO. 
4840 S. Western Ave.

_ __________Chicago, H.

SZLIFIERZ O.D.
Musi mieć doświadczenie w 
ustawianiu i operowaniu. Min­
imum 3 do 5 lat doświadczeniav 
na maszynie do cylindrowego 
szlifowania. Trochę angielskiego 
konieczne. Północno-zachodnia 
część miasta.

Dzwonić 287-3623

STOLARZE 
i CIEŚLE 

Potrzebni od Zaraz 
do pracy u kontraktora 

Polska Firma 
763-0220 

Ubezpieczenie Szpitalne 
Płatne Urlopy 

i Inne Świadczenia

BROWN & SHARPE 
SCREW MACHINE 

SETUP AND OPERATOR 
(2nd Shift)

Minimum 2 years experience. Over­
time.

APPLY IN PERSON 

HOOF PRODUCTS 
4051 W. 51st St.__
OPERATOR 

For

ZERAND
DIE CUTTER 

AND 
TWO COLOR FLEXO

EXPERIENCE 
On This Press Mandatory 

__________229-2205__________ 

ELECTRONIC 
TECHNICIAN 

Service and install high frequency 
electronic plastic sealing equipment 
in midwest area. Electronic back­
ground required.

Call 833-4810

MECHANIC
Must be able to drive truck. 
Good transportation. Must 
speak some English. Free in­
surance. Day time hours, 8 
a.m. to 4 p.m. with plenty of 
overtime.

Illinois Industrial Tool
Call ED LATA 

225-7373___
MAINTENANCE

Want retired man to do light mainte­
nance work at Rolling Meadows food 
distributor 5 to 6 hours per day. Flexi­
ble hours. Start $4 per hour.

Call 253-5880

POTRZEBMY 
MĘŻCZYZNA
Do sprzątania i konserwacji. 
(Musi mówić po angielsku.) 
Praca dzienna. Dobra zapłata. 
Zgłoszenia między 3 i 5 ppł.

5251 N. MILWAUKEE AVE.

SHOP HELP
Experienced person, or will train as 
glazier. Mechanical ability necessary. 

Good future
__________ CALL 729-3600_________

JANITOR
Experienced man to clean offices. 4 
to 5 hrs. per evening. Must speak 
English.

Apply in Person 
VISCOSITY OIL CO. 

_________ 3200 S. Western__________ 
POTRZEBNY blacharz samochodo­

wy, 283-7363.__________________ ___

POTRZEBA
MASZYNISTÓW

Operatorów tokarki, frezarki, 
prasy wiertniczej.

Dużo nadliczbowych godzin. Dobra 
początkowa zapłata. Firma płaci 
za ubezpieczenie szpitalne. Udział 
w zyskach i premie.
KOCSIS BROS. MACHINE CO. 

11720 S. Mayfield, Worth 
__________597-8110__________ 

BODYMAN
EXPERIENCE NECESSARY

Mostly Small Cars 
Lot of Work 

some overtime 
SALARY 50/50 

COMPLETE BENEFITS AND 
HOSPITALIZATION 

CALL 
__________344-0790 
POTRZEBUJEMY elektryków z do­
świadczeniem amerykańskim i włas­
nym samochodem do pracy przy re­
montach i nowych instalacjach. Tel. 

_____________227-3055_____________  

SPAWACZE I PROJEKTANCI 
Początkowa zapłata $4.00 do $4.50 na 
godzinę w zależności od doświadcze­
nia. Własna transportacja, lub blisko 
do pociągów Milwaukee Road. Trochę 
angielskiego wymagane. Zgłoszenia 
osobiście

NORTH SHORE STEEL 
CO. INC.

2101 Railroad Ave. • Glenview

MECHANIC HELPERS 
WANTED

Truck greasing. Second shift. Apply: 
COMMERCIAL FLEET SERVICE

________223 N. Justine ______

IMMEDIATE OPENING
FOR FULL TIME

Mold maker, die maker, 
machinist.

734-7323
MECHANIC

Rebuilder of heavy duty starters & 
alternators. Experienced only. Top 
pay. Calumet City loc.

862-0110
Between 9 — 5 P.M.

TIMING GEAR CORP.
2425 American Lane 

______ Elk Grove Village, Bl,______

PORTER
Need Full Time Person to do 

WAREHOUSE PORTER WORK. 
(Must speak English). 

Excellent Pay and Benefits. 
Apply Second Floor Personnel Dept.

KROCH’S & BRENTANO’S 
_ _ _ 29 South Wabash 

WAREHOUSE 
HELP 

Experienced in plumbing warehouse 
or plumbing industry. 40 hr. week.

Year round work.
_____________ 537-6020_____________

MECHANIC—CHESHIRE
Experienced Cheshire mechanic need­
ed. Full time only.

Call 626-7244 ask for Mr. Longo 
INTERNATIONAL MAILERS INC.

NARZĘDZIOWIEC
(Tool and Die Maker)

Firma poszukuje doświadczonych na­
rzędziowców do pracy warsztatowej. 
Minimum 40 godzinny tydzień. Trochę 
nadliczbowych godzin.
________ Dzwonić 586-0300_________  

EXPERIENCED Truck 
Body And Repairman 

Experience And Tools Necessary 
MARION AUTO BODY COMPANY 

5921 S. Ashland 
_____________434-6161___________  

HORIZONTAL BORING MILL 
Warsztat poszukuje doświadczonego 
operatora. Dobre świadczenia, nad­
liczbowe godziny, darmowe ubezpie­
czenia. Mówimy po polsku.

DZWONIĆ 955-9400 
__________ Pytać o Ted’a__________

AUTOMATIC DRILL 
& MACHINE SET-UP 

ForPX
Must speak some English.
CAROL STREAM PLANT 

_____________668-6575_____________

AUTO BODY MAN AND 
PAINTER WANTED 

Body shop in good location needs ex­
perienced and reliable painter and 
auto body man. Good salary, paid va­
cation and holidays.
OMEGA MOTORS » 463-1277

WANTED 
EXPERIENCED MAINTENANCE 

MAN
EXPERIENCED MECHANIC TO 

REPAIR MACHINERY
EXPERIENCED MACHINE SHOP 

HELP
WELDERS
LATHE HANDS 
GRINDERS ETC.
Good pay, paid holidays, paid vaca­
tions, benefits.

A& A SAW & MACHINE
1640 W. Carroll Ave., Chicago 

_____________226-1956_____________ 

MECHANIC 
Good opportunity for full time head 
mechanic in large maintenance shop.

Call for Appointment 
__________ 498-3212 _________  

POTRZEBNY FOREMAN - Stolarz 
(Carpenter) mówiący po polsku i po 
angielsku z własnym samochodem. 

Tel. 772-3700

POTRZEBUJEMY 
MĘŻCZYZN
Do Pracy Przy Meblach,

Do reperacji Mebli, Jak również do polituro- 
wania. Język angielski może być trochę 
pomocny przy pracy. Zgłoszenia osobiście od 
Godziny 9:30 rano do Godziny 4:30. Po południu.

Od poniedziałku do piątku.

215 N. Desplaines Ave. 
Chicago

★ Kontraktorzy if Kontraktorzy

WSZYSTKIE ODNOWY DOMÓW
SZYBKO — TANIO — SUMIENNIE — FACHOWO
• ROBOTY CIESIELSKIE • OBICIA ALUMINIOWE I INNE • DACHY
• SCHODY • OKNA • WERANDY • PIWNICE • KUCHNIE

• ŁAZIENKI • DODATKOWE POKOJE • FUGOWANIE 
• MALOWANIE DOMÓW ZEWNĄTRZ I WEWNĄTRZ 

• ROBOTA GWARANTOWANA
Dzwonić Do Znanego Kontraktora

Mike Dragowicz 588-6535

CENY WZRASTA JA 
NAJLEPSZA OSZCZĘDNOŚĆ 

TO ZROBIĆ RAZ, A DOBRZE 
Jako fachowcy wykonamy każdą 
małą czy dużą naprawę wewnątrz 

czy zewnątrz budynku 
najoszczędniej. Dzwońcie zaraz 
— zanim się rozpocznie pośpiech. 
Również w nagłych wypadkach. 
General Contracting Co.

4146 W. Armitage 
278-1525

Praca Męska
PLANT MAINTENANCE 

TROUBLESHOOTING A PLUS 
Well est. mfg. co. has position for 
• PAINT SPRAY MAINTENANCE 
familiar of maintenance of spray 
equipment. Gd. salary.
Call Mr. Roy_______________ 829-3838

MAINTENANCE MAN
Afternoons, full or part time. NW Elk 
Grove. General cleanup and mainten­
ance.

Call Mr. Marks 
__________  593-2610_____________

AUTOPARTS 
MANAGER 

Chrysler exp. Northwestern Chrysler 
Plymouth. New dealership needs parts 
mgr. Contact Mgr. Don Pardee.

Apply in Person
334-3400

MASZYNISTA DO AUTOMATYCZNEJ 
B. & S. MASZYNY ŚRUBOWEJ 

Musi umieć ustawiać i obsługiwać 
maszynę. Doświadczenie konieczne. 
Najwyższe wynagrodzenie. Wszelkie 
świadczenia. Forman mówi po polsku. 

Wspaniale miejsce pracy.
COMPLETE SCREW PRODUCTS CO. 

7116 W. Touhy 
631-7020

POTRZEBNI MĘŻCZYŹNI 
do ogólnej pracy 
SLOTKOWSKI 
SAUSAGE CO. 

2021 West 18th Street

WELDER FITTER
NEED EXPERIENCED

Welder Fitter, capable of 
doing certified work. Steady 
work. GOOD WAGES, excel­
lent benefits and working con­
ditions.

(Elk Grove Village Area)
CALL 437-7400

if MEBLE

Central Furniture
1348 MILWAUKEE 

Polskie Kierownictwo 
Zawiadamia, Że

W OKRESIE JESIENNYM
CENY MEBLI “APPIJANCES” 

ZOSTAŁY ZNI2ONE.
OTO PARĘ PRZYKłADOW TEGO, 

ILE OSZCZĘDZICIE 
korzystając z Tych Taniości.

Komplet mebli do bawialni włączając 
lampy ze stolikami.................. $198
Komplety mebli do sypialni......... $125
Łóżka piętrowe “bunk” lub 
“Hollywood”.....................................$58
Kanapa i fotel................................ $140
Kanapa rozkładana do spania .. $99.95

\ (polska wersalka) 
Telewizja kolorowa........................ $298
Materace...................................... $19.88
Komplety mebli do kuchni: stół 
i cztery krzesła “dinette set”.........$95
Kuchnie gazowe (gas ranges).... $199 
Lodówki lub zamrażacze (freezers). $199 
Z 6 ciu sztuk stylowe komplety do 
jadalni........................ $399
Materace z podstawą sprężynową 
pełnego rozmiaru........................ $95.00
Niemieckie szafkowe “stereotype 
players" (patefon-radio-magnetofon 
z kominkiem).................................$399

Łatwe spłaty Mówimy po polsku. 
Otwarte w Poniedziałki, Czwartki- i 
Piątki do 9 wieczór; we Wtorki, 
Środy i Soboty do 6 wieczór; w 
Niedziele od IZ od 5 po południu. 
Zgłaszajcie się do polskiego kierownika 

’p. WIKTORA KOSMACZEWSKIEGO
Tel. 486-7838

★ Naprawa TV
i' 11 ■■■■■■■■■■ ■ ■WRF—

TELEWIZORY KOLOROWE 
naprawia

INZ. PAPROCKI
Dzwonić między 12:00 a 8:00 wiecz. 

545-6667 —Gwarancja

★ Posiadłości w Polsce
NOWY dom w Wiśniowej, woj. kra 
kowskie do sprzedania. 344-5913,

if Domy
NEW CONSTRUCTION

For sale beautiful 2 flat with pic­
ture window for garden apartment 

Vicinity Irving Park & Kennedy 
Expressway — by builder.

__________478-9674__________

PIĘKNY BUDYNEK
Budowniczy sprzedaje. Piękny, mu­
rowany, dwu-mieszkaniowy budynek. 

TRZEBA ZOBACZYĆ.
Okolica Irving Park & Pułaski. 

_________ 478-9674__________ 
2 mieszkaniowy, drewniany 4
1 4. Okolica Central Park i. 
Diversey, w $30-tce.

2 mieszkaniowy, murowany, 
5 i 6. Okolica Central Park
1 Montrose. Średnia $60-tka.

NANNI REALTORS 
736-3107

Na Sprzedaż Przez Właściciela 
6 Pokojowy Murowany Bungalow 

Natychmiastowe objęcie. (5800 zachód 
—2700 północ.) Parafia św. Jakuba.

Po Umówienie Się Telefonować 
622-2777 Po (rej Wieczorem

OPEN HOUSE
Oct. 22nd—1 P.M. - 5 P.M.

2 flat, 5 rooms each. 2 bedrooms. Oil 
hot water heat. Lot 37x125'.
3846 N. SACRAMENTO 583-0362 
If you cannot come, phone; I will set 
up an appointment.

FOR SALE 
BY OWNER

Spacious 7 rooms, brick bungalow, 3 
bedrooms, family room. Must see to 
appreciate.
6111 W. BYRON « 282-8332

OKOLICA 
AUSTIN-DIVERSEY 

Przez Właściciela 
Śliczny, murowany “face” cegłą Cape 
Cod. 4% pokoi, 2 sypialnie na pier­
wszym piętrze. 3 pokoje dla teściów 
na górze. Pełen basement. Centralne 
chłodzenie. Garaż na 2 auta. Par­
cela narożnikowa. Ma 26 lat.

DZWONIĆ PO ANGIELSKU 
PO UMÓWIENIE 

____________ 593-8655_____________  

WŁAŚCICIEL 
Drewniany, dochodowy 1*Ą piętrowy 
śliczny dom. 5 nowoczesnych pokoi, 3 
sypialnie, pokój rodzinny na dole. 
Przyjemne 4 pokoje, 2 sypialnie na 
górze. 61 i S. Hamlin. Parafia św. 
Mikołaja. $44,600.

Dzwonić po umówienie 
581-5789

NA POŁUDNIU 51st i Campbell. Mu­
rowany, 2x5. Jedna 3-ka na dole. 
Centralnie ogrzewany. Garaż na 2 
auta. 776-4596.

jf Do Wynajęcia
4 rooms, newly remodeled, central
heat. Stove & refrigerator. 1721 N. 
Hermitage. 827-0929._______________
STUDIO Apartment, furnished, utility 
paid, $30 per week. 827-0929.________
TANIO do wynajęcia odnowione 4 lub 
6 pokoi. 384-4842.___________________

DO WYNAJĘCIA 
4POKOJE 

częściowo umeblowane. 
Tel.: EV4-2809

6 DUŻYCH, ogrzewanych pokoi. Po- 
łudniowo-zachodnia dzielnica. 276-3918.
5 POKOI na pierwszym piętrze, bar­
dzo czyste, nowy dom, spokojna okoli- 
ca. Dzwonić po 5-tej. 889-5429.

Rummage Sale
ZIMOWA “Rummage Sale”. Hermo- 
sa-Salem Church. 2056 N. Tripp. (4230 
zachód na Dickens). Środa, 25-go 
października od południa do 8-ej wie­
czorem.

if Przeprowadzki
ARTHbh...

MOVING & PACKING CO.
Polska doświadczona firma 

przewozowa.
Nr. ILL. C.C. 43852 MC - C 

PRZEPROWADZKI TANIO, 
SOLIDNE i z GWARANCJA. 

278-7898 oraz 276-8926 
od 8-ej do 8-ej wieczorem.

Iwański Moving Co. 
PRZEPROWADZKI

mieszkań, biur i sklepów. 
Obsługujemy także porty.

IU. C.C. 42754 MC—R* 
. TEL . 384-3322

> Zguby
SKRADZIONO paszport polski na 
nazwisko Anna Tober. Znalazca pro­
szony o zwrot za wynagrodzeniem. 
Dzwonić: 283-0779.
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Dwaj Synowie Komendanta 
Policji — Zakłóci Nożem

W trakcie zwady, jaka miała miej­
sce w dzielnicy Bridgeport, w pobliżu 
domu nowomianowanego komendan­
ta dystryktu policyjnego, zakłuci zo­
stali nożem dwaj jego synowie.

Krótko po przewiezieniu do szpi­
tala Mercy, zmarł 18-letni Timothy 
J. Dały, Jr. Liczący lat 20 brat jego 
Kevin, zmarł w szpitalu po przepro­
wadzeniu operacji. Obaj otrzymali 
rany kłute w brzuch.

O popełnienie podwójnego morder­
stwa oskarżony został 19-letni Herbert 
L. Lenny/Lyttle, zamieszkał, przy 
3301 S. Hamilton. W dniu wczoraj­
szym miał on stawić się w sądzie do 
załatwiania spraw nagłych. Władze 
policyjne określiły Lyttle’a jako zna­
jomego synów komendanta Dały. W 
sobotę wieczorem cała trójka złożyła 
wizytę w domu wspólnego przyjaciela.

Zgodnie z oświadczeniem świad­
ków, do zajścia doszło w momencie, 
gdy trójka zawarła zgodę — po po­
przedniej sprzeczce i dochodziło już 
do wymiany uścisków dłoni.

18-letni Tom Hynes, który podał się 
za “najlepszego przyjaciela” Lyttle’a, 
powiedział, że zajście to spowodowało 
w dzielnicy “falę szoku i zdziwienia”. 
“Było to szokiem dla każdego. Nikt 
nie może w to uwierzyć. Wszyscy 
oni znali się wzajem dobrze i byli 
przyjaciółmi. Wszyscy wychowaliśmy 
się razem, żyliśmy i przebywaliśmy 
z sobą razem. Spotykaliśmy się na 
rogu”.

Policjanci ze specjalnej jednostki

przeprowadzający śledztwo orzekli, 
iż do zamordowania chłopców doszło 
krótko po północy, w momencie, gdy 
obaj bracia Dały siedzieli ze swymi 
przyjaciółmi na trawie w pobliżu 
skrzyżowania ulic Parnell i 38-ej, nie­
daleko ich domu przy 3619 S. Lowe, 
znajdującego się w odległości jednego 
bloku od domu zmarłego mayora R. 
Daley.

Mieszkańcy bloku, w którym za­
mieszkuje także mayor Bilandic, 
zostali wstrząśnięci wiadomością o 
morderstwie. Określili oni obu zamor­
dowanych chłopców — jako wzoro­
wych.

“Jest to dobra, spokojna okolica”, 
stwierdził pewien 70-letni jej mieszka­
niec. “Zamieszkuję tu już od iat 38 
i nigdy nie słyszałem, by wydarzyło 
się coś podobnego”.

Według relacji władz policyjnych, 
do sprzeczki doszło na tle wręcz 
śmiesznym: Timothy Daly siedząc na 
rogu ulicy, trzymał nogi na podręcz­
nej lodówce, stanowiącej własność 
Lyttle’a.

“Lyttle powiedział mu, by usunął 
nogi”, zeznał Henke, “być może, że 
Timothy nie dosłyszał go. W każdym 
razie Lyttle wyrwał lodówkę spod 
jego nóg i zaczęła się sprzeczka”.

“Wtedy wmieszał się do zwady 
brat Timothy’a, Kevin. W powietrzu 
zabłysnął nóż. W kilka minut było już 
po wszystkim”.

Henke powiedział, że cała trójka 
popijała przed tym na rogu.

Tegoroczny Festiwal Folkloru 
Zapowiada Się Na Wielką Skalę 

Już 53 Organizacje Etniczne Zgłosiły Swój Udział 
w Imprezie

Ojcowie miasta zachęceni wielkim 
powodzeniem tegorocznego Chicago 
Fest postanowili zwiększyć dwukrot­
nie obszar przeznaczony na ogół na 
inny festiwal, International Holiday 
Folk Fair, Festiwal Folkloru, który 
odbywać się będzie w dniach 4 i 
5 listopada.

W ciągu 19 lat istnienia tego fe­
stiwalu, zawsze brało udział 100,000 
osób. W tym roku zwiększony zosta­
nie dwukrotnie obszar przeznaczony 
na poszczególne wystawy i większa 
będzie zapewne liczba uczestników im­
prezy.

Joseph Balasa, koordynator w biu­
rze mayora do spraw specjalnych 
wydarzeń, który organizował tego­
roczny Chicago Fest na Navy Pier, 
powiedział, że będziemy mieli oka­
zję tym razem spróbować wszystkich 
potraw etnicznych. W tym roku spo­
dziewa się on około 150,000 gości na

Rock Island Rocket 
—Przestanie Kursować

W przyszłym miesiącu przejedzie 
po torach kolejowych po raz ostatni 
jeden z owianych legendą pociągów 
znanych jako Rock Island Rocket. Na 
przestrzeni długich lat, pociąg ten 
uważany był za jeden z pierwszych z 
tzw. amerykańskiej serii “stream­
line,” wspaniałych, utrzymanych w 
srebrnych kolorach pociągów pasa­
żerskich.

Rzecznik linii kolejowej powiedział 
w poniedziałek, iż Międzystanowa Ko­
misja d/s Handlu wydala w piątek 
zezwolenie na zawieszenie linii kole­
jowej na trasie Peoria—Quad Cities. 
Po raz ostatni pociąg z serii Rock 
Island Rocket przejedzie na tej trasie 
około 18 lub 19 listopada, chyba, że 
decyzja ta zostanie cofnięta w wyniku 
wniesionej apelacji. 

International Holiday Folk Fair.
Wstęp na festiwal jest wolny. Ca­

ły teren wystawowy podzielony będzie 
na cztery części. W północnej części 
Navy Pier mieścić się będą wystawy 
dzieł sztuki ludowej oraz Bazar Mię­
dzynarodowy, na którym przedstawi­
ciele różnych grup etnicznych sprze­
dawać mogą swoje wyroby, lub wyro­
by ludowe ze swoich krajów.

We wschodniej części Navy Pier 
odbywać się będą występy zespołów 
artystycznych różnych grup etnicz­

nych w odnowionej i zmodernizowa­
nej sali balowej.

Część południowa, która ciągnie się 
na przestrzeni prawie milowej, któ­
ra poprzednio przeznaczona była na 
parkingi dla zwiedzających wysta­
wy, tym razem mieścić będzie In- 
ternation Cafe.

Na tegorocznym festiwalu mieć bę­
dziemy 2,000 miejsc siedzących, kie­
dy w latach ubiegłych było ich tyl­
ko 700. W latach poprzednich repre­
zentowanych było na International 
Holiday Folk Fair około 40 narodów, 
w tym roku ju zgłosiły się do udzia­
łu w festiwalu 53 organizacje etnicz­
ne.

Miejsce do parkowania zawsze sta­
nowiło słaby punkt tego rodzaju im­
prez. Już w tej chwili czyni się sta­
rania uzyskania dodatkowych miejsc 
na parkowanie w kolicznych garażach 
i parkingach. Parkingi te na ten 
czas byłyby bezpłatne.

Festiwal etniczny zacznie się w so­
botę, 4 listopada i trwać będzie od 
godziny 11 przed południem do 9 wie­
czorem. Kontynuowany będzie 5 listo­
pada i trwać będzie w godzinach od 
11 prżed południem do 7 wieczorem.

Dochód ze sprzedaży jedzenia i róż­
nego rodzaju pamiątek przeznaczony 
będzie na cele charytatywne organi­
zacji, które wezmą udział w festiwa­
lu.

BRUKSELA, BELGIA. — Belgijski premier Leo Riniemans podczas 
konferencji prasowej po złożeniu rezygnacji z zajmowanego 
stanowiska, wręczonej królowi Baudouin. (UPI)

Sen. Charles Percy Odwiedził Biura ZNP

▼ •:
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Sen. Charles Percy (R.) odwiedzial biura ZNP. Od lewej: 
skarbnik Edward Moskal, wiceprezes Józef H. Gajda, wicepre­
zeska Helena Szymanowicz, sen. Charles Percy, sekretarz ZNP 
Władysława Kubiak i prezes Alojzy A. Mazewski.

Palenie Papierosów 
Przez Ciężarne Kobiety 

Odbija Się Na Zdrowiu Ich Potomstwa
W Chicagoskim hotelu Ambasador 

West odbyło się międzynarodowe sym­
pozjum lekarzy, na którym między 
innymi mówiono o wpływie palenia 
papierowów przez ciężarne kobiety na 
ich dzieci. Spotkanie zorganizowano 
pod patronatem kilku rządowych i 
prywatnych agencji służby zdrowia.

Duńscy lekarze, w imieniu których 
przemawiała dr Inger Asmussen z 
Uniwersytetu Kopenhaskiego przedsta­
wili wyniki badań, które wykazują, że 
dzieci kobiet, które paliły papierosy 
w okresie ciąży mają większe skłon­
ności do różnych chorób. Dane sta­
tystyczne wykazują też, że w więk­
szości ich waga zaraz po urodzeniu 
jest o 20 procent mniejsza niż waga 
dzieci matek niepalących. Na tej 
podstawie można już w pewnym sto­
pniu przewidzieć przyszły rozwój fi­
zyczny tych dzieci.

Asmussen powiedziała między inny­
mi, że badania te są pierwszym kro­
kiem badań zakrojonych na szerszą 
skalę, których celem jest wykrycie 
wszystkich niebezpieczeństw, jakie

grożą dzieciom palących matek. Le­
karze od dawna utrzymywali, że cię­
żarne kobiety powinny unikać pale­
nia papierosów. Najnowsze badania 
wykazują, że kwestia zaprzestania 
palenia papierosów przez kobiety, 
przynajmniej na okres ciąży, jest bar­
dzo ważna.

W badaniach prowadzonych przez 
duńskich lekarzy wzięło udział 25 
kobiet oczekujących urodzenia dziec­
ka. Wszystkie one były w doskonałym 
stanie zdrowia. 15 z nich nie pali­
ło papierosów, 13 paliło od 20 do 
60 papierosów dziennie.

Po 10 minutach od urodzenia się 
ich dzieci pobrano próbki z głównych 
arterii i pomniejszych żył. Tkanki 
poddane zostały badaniom laborato­
ryjnym. Okazało się, że tkanki po­
brane u dzieci palących matek wy­
kazują skłonności do zwężania się. 
W przyszłości dzieci te mogą mieć 
różne komplikacje sercowe i różne 
choroby układu krążenia. Znamienny 
jest jednak fakt, że skłonności te na­
były jeszcze w łonie matek.

Sędzia Cofnął Gangsterowi 
Przywilej Złożenia Kaucji

Sędzia tutejszego federalnego Sądu 
Okręgowego cofnął przywilej złożenia 
kaucji przez Michaela (Mickey) Anto­
nelli, osławionego członka podziemia 
przestępczego, który skazany został 
w ubiegły wtorek na dwa lata wię­
zienia za dopuszczenie się oszustwa 
bankowego.

Przywilej złożenia kaucji w wyso­
kości $25,000 cofnięty został przez 
sędziego federalnego Sądu Okręgowe­
go Franka J. McGarra, w wyniku 
aresztowania Antonelli’ego w ubie­
gły czwartek w Hillside. Został on 
wtedy oskarżony o posiadanie skra­
dzionego samochodu.

Jednocześnie sędzia stwierdził, iż 
dowiedział się — już po wypuszczeniu 
na wolność za kaucją Antonelli’ego 
— że osławiony gangster, przeciw 
któremu istnieje cały szereg zarzu­
tów natury przestępczej, zdołał sfał­
szować dowód złożenia kaucji w Lip­
cu br. w sądzie stanowym.

Liczący lat 31 Antonelli, zamieszki, 
przy 1032 S. Tripp, w Oak Lawn,

uznany został winnym przez ławę 
przysięgłych sądu federalnego w dniu 
15 września — udziału w oszustwie 
dokonanym w banku First Pacific 
of Chicago, 111 S. Wabash. Dopu­
ścił się on oszustwa na sumę $5,000.

Na podstawie dowodów przedłożo­
nych w sądzie stwierdzono, że Anto­
nelli oraz brat jego, William, który 
był oskarżony w tym procesie, sfał­
szował podpisy na czekach, a następ­
nie zrealizował skradzione czeki w 
banku.

Głównym świadkiem rządowym w 
tym procesie była Janet Krass, by­
ła urzędniczka banku, która oświad­
czyła, iż rozmieniła kilka skradzio­
nych przez Antonelli’ego czeków.

Stan Illinois zamierza wnieść prze­
ciw Antonelli emu oskarżenie obej­
mujące m.in. takie przestępstwa, 
jak podpalenie, włamanie, posiadanie 
narkotyków, udział w zbrojnym na­
padzie i próbę dokonania morder­
stwa.

Możliwość Zachorowań Na Raka 
Tarczycy Badana Przez Lekarzy

Możliwość zachorowań na raka tar­
czycy wśród osób dorosłych, które 
w dzieciństwie poddane zostały na­
świetleniom szyi i głowy promieniami 
kobaltowymi badana jest przez leka­
rzy z Chicago.

Dr Leslie De Groot i Edward Pa- 
loyan ze szpitala Uniwersytetu Chi­
cago opracowali raport o zasięgu 
ogólnokrajowym, w którym uwzględ­
niono zapisy szpitalne z okresu od 
1920 roku. Szpitale z większości sta­
nów nadesłały dane potrzebne do 
opracowania raportu.

Wiele szpitali i stowarzyszeń me­
dycznych pozytywnie oceniło program 
badań prowadzonych przez lekarzy 
z Chicago. Niektóre instytucje jednak

Obrabowano 
Stację Benzynową

Salem, 111. (UPI) — Policja poszu­
kuje dwóch mężczyzn, którzy obra­
bowali w poniedziałek stację benzy- 
nową “Standard” mieszczącą się na 
skrzyżowaniu drogi międzystanowej 
nr. 57 i stanowej nr. 161, w odległości 
siedmiu mil na południe od Salem. 

ustosunkowały się do programu ba­
dań krytycznie, jako do badań drogich 
i czasochłonnych.

Szpital im. M. Reesa przeporowadził 
badania zależności między naświetle­
niami promieniami kobaltowymi, któ­
rym poddało około 3000 swoich pa­
cjentów, liczbą zachorowań na raka 
tarczycy między tymi pacjentami. Za­
leżność wyrażona została wykładni­
kiem 9%. Z ogólnej liczby 3,000 pacjen­
tów zarejestrowanych uprzednio, zgło­
siło się na badania w ramach pro­
gramu tylko 1,476 osób. Ta sytuacja 
powtarza się także w innych ośrod­
kach które prowadziły tego rodzaju 
badania — z tego więc przede wszyst­
kim powodu krytykowana jest efek­
tywność badań.

W czerwcu 1978 roku badania zle­
cono 400 szpitalom i instytucjom 
zdrowia, ale tylko 147 z nich prze­
prowadziło je do końca i przesłało 
wyniki.

Podkreśla się jednak jeden bez­
sprzecznie pozytywny rezultat badań 
— badania wykazały, że istnieje ko­
nieczność wprowadzenia stałej opieki 
nad chorymi zagrożonymi rakiem 
tarczycy.

Dyrektor Usunięty 
z Więzienia w Pontiac

Dyrektor więzienia w Pontiac, gdzie 
trzech strażników zostało zabitych 
podczas zamieszek wywołanych przez 
więźniów w lecie bieżącego roku, zo­
stał zwolniony przez dyrektora wię­
zień stanowych, Charles Rowe. Opu­
ścił on miejsce pracy w poniedzia­
łek.

Rowe powiedział, że miejsce Thad- 
deusa E. Pinkneya, lat 53 zatrudnio­
nego przez ostatnie dwa lata na stano­
wisku dyrektora więzienia w Pontiac 
zajmie Donald Harvey, lat 40, który 
przez pewien czas był zastępcą dy­
rektora więzienia. Był on również 
konsultatem do spraw zarządzania — 
pracował dla Stanowego Wydziału 
Więziennictwa.

Powodem zwolnienia Pinkneya jest 
fakt, jak wyjaśnił Rowe, że rozruchy 
do jakich doszło w lecie zmniejszyły 
jego zdolność zarządzania więzie­
niem. Ed McCarthy, przedstawiciel 
władz więziennych powiedział, że 
Harvey doskonale powinien dać sobie 
radę z problemami zarządzania wię­
zieniem, gdyż jako zastępca dyrekto­
ra zna dobrze wszystkie problemy 
więzienia w Pontiac.

Więzienie w Pontiac jest ośrodkiem, 
gdzie zachowane są maksymalne 
środki bezpieczeństwa. Rozruchy do 
jakich doszło 22 lipca 1978 roku spowo-. 
dowały znaczne zniszczenia budyn­
ków więziennych. Więźniowie podpali­
li szereg zabudowań. Straty szacuje 
się na kilka milionów dolarów. Na­
tychmiast po stłumieniu rozruchów 
więźniowie — w liczbie około 2,000, 
byli przetrzymywani w celach bez 
przerwy — pozbawieni ćwiczeń fi­

zycznych i możliwości korzystania z 
pryszniców. Zabronione też były wizy­
ty rodzin.

Rowe stwierdził, że Pinkney starał 
się zrzucić pewną część odpowie­
dzialności za rozruchy, jaka spoczy­
wała na nim, na więźniów.

Wypadek Samochodowy
Trivoli, Ill. (UPI) — Ciężarówka 

służąca do rozwożenia mleka uderzyła 
na autostradzie nr. 116 samochód oso­
bowy. Kierowca ciężarówki poniósł 
śmierć. Dwie osoby znajdujące się 
w drugim pojeździe odniosły lekkie' 
obrażenia. Samochód osobowy zatrzy­
mał się na drodze, kiedy jego kie­
rowca chciał skręcić w inną drogę 
i został uderzony przez ciężarówkę, 
której kierowca zbyt późno zaczął 
hamować.

20 Lat Więzienia 
Za Zabójstwo

Saoud Mahdi, lat 22, Jordańczyk 
z pochodzenia, skazany został w po­
niedziałek na 20 lat więzienia za za­
bicie człowieka. Mahdi zastrzelił 
Williama Smitha, lat 29. Zajście miało 
miejsce obok restauracji przy 1541 W. 
51-sza Ulica. Mahdi kilkakrotnie 
strzelił do nieprzytomnego Smitha, 
a świadkami wydarzeznia było kilka 
osób, w tym policjant, czekający na 
ambulans szpitalny.

Mahdi strzelał też do przyjaciela 
Smitha, Donalda Millera. Jest więc 
jeszcze dodatkowo oskarżony o próbę 
zabójstwa i ponownie stanie przed 
sądem.

Były Dziekan Uniwersytetu 
De Paul Zginął w Pożarze

W wyniku dotkliwych poparzeń od­
niesionych w czasie pożaru swego 
mieszkania, zmarł w poniedziałek by­
ły dziekan wydziału prawa Uniwer­
sytetu De Paul. Ogień strawił apar­
tament jego mieszczący się na sa­
mym szczycie budynku, przy 260 E. 
Chesnut.

W szpitalu Northwestern Memorial 
zmarł 39-letni prof. Richard Groll, 
którego przewieziono do szpitala z 
oparzeniami pokrywającymi prawie 
całe ciało.

Szef straży pożarnej Wilard Miker 
powiedział, iż w momencie, gdy stra­
żacy weszli do mieszkania prof. Grol- 
la, były dziekan, leżał na podłodze 
wśród szalejącego wokół ognia.

Miker stwierdził, iż punktem wyj­
ścia pożaru był przypuszczalnie nie­
dokładnie zgaszony papieros, na krze­
śle, w sypialni prof. Grolla. Ogień 
przerzucił się następnie z krzesła 
na łóżko oraz do innych części mie­
szkania. Straty wyrządzone w miesz­
kaniu oszacowano na $2,500.

Władze strażackie przypuszczają, iż 
Groll zasnął w fotelu paląc papiero­
sa, a znajdujące się w popielnicze 
niedopałki i popiół, przyczyniły się 
do wzniecenia ognia. Stwierdził on, 
iż ogień ograniczył się do mieszka­
nia b. dziekana Uniw. De Paul i 
nie było potrzeby ewakuowania mie­
szkańców innych mieszkań.

Sąd Odrzucił
Apelację Majewskiego
Sąd Apelacyjny Stanów Zjednoczo­

nych odrzucił w poniedziałek apela­
cję komisarza miejskiego Dyst. Sani­
tarnego Chestera Majewskiego, dając 
mu do wyboru: albo będzie rozma­
wiał z federalną wielką lawą przy­
sięgłych albo też znajdzie się w wię­
zieniu.

Kradzież Biżuterii
W poniedziałek dokonano kradzieży 

biżuterii o wartości 20,000 dolarów. 
Złodziej włamał się do apartamentu 
Gertrudy Ruben, zam. 2650 N. Lake­
view na 27 piętrze. Nie pozostawił 
jednak żadnych śladów włamania.

Zamordowano 
Taksówkarza

Policja prowadziła w poniedziałek 
poszukiwania za zabójcami kierow­
cy taksówki firmy Yelow Cab, któ­
ry zastrzelony został w niedzielę na 
południowej stronie miasta, przypu­
szczalnie w trakcie rabunku.

Liczący lat 26 Franky Hale, za­
mieszki. przy 7115 S. Winchester, 
znaleziony został w niedzielę bez ży­
cia wewnątrz swej taksówki w zauł­
ku, 4744 S. Prairie. Śmierć nastąpi­
ła w wyniku postrzału w prawe oko. 
Policja wysuwa przypuszczenie, iż 
Hale stoczył przed śmiercią walkę 
ze swym zabójcą, starając się wy­
rwać mu broń. 

Prof. Groll, związany z Uniw. De 
Paul od r. 1965, był dziekanem wy­
działu prawa przez kilka lat, po tym 
jak jego poprzednik, ustąpił z tego 
stanowiska w r. 1971.

W r. 1972 był członkiem komitetu 
prawników i dziekanów wydziałów 
prawa, którzy współdziałali z proku­
ratorem stanowym Bernardem Carey 
w zakresie wyboru jego asystentów 
oraz byli doradcami w innych zagad­
nieniach prawniczych.

W r. 1973, wyrażając swe obawy 
z powodu załamywania się zaufania 
opinii publicznej wobec zawodu pra­
wniczego, na tle zaistniałego skandalu 
Watergate, prof. Groll powiedział, iż 
w ocenie społeczeństwa lokata praw­
nika “nie odbiega dalece od pozycji 
sprzedawcy używanych samocho­
dów”.

Złodziej 
w Niebezpieczeństwie
Policja i pracownicy służby zdrowia 

ostrzegają, że kradzież, której doko­
nano w jednej z fabryk produkują­
cych plastry i przylepce, mieszczącej 
się w południowej części miasta, 
może być bardzo niebezpieczna dla. 
tego kto się jej dopuścił. W skradzio­
nych pojemnikach znajdowały się 
różnego rodzaju bakterie. Osobom, 
które zetkną się z pojemnikami mogą 
grozić różne choroby oczu, choroby 
przewodów pokarmowych czy też za­
palenie płuc.

Policja nie wpadła jeszcze na trop 
złodziei.

Ofiara Pożaru
Aurora, 111. (UPI) — Donald Vlcek, 

lat 38, zginął w niedzielę w pożarze, 
który wybuchł w jego domu w Aurora. 
Policja przypuszcza, że pożar powstał 
od niedopałka papierosa.

Policjant Ratuje 
Samobójcę

Policjant stanowy uratował w po­
niedziałek 19-letniego Lynna A. 
Younga, który usiłował popełnić sa­
mobójstwo skacząc z mostu nad Calu­
met Sag Channel, na południe od 
Blue Island. Policjant Maurice A. 
Underwood, lat 34, odebrał meldunek 
od dziewczyny, twierdzącej, że jej 
narzeczony chce popełnić samobój­
stwo. Na moście spostrzegł zaparko­
wany samochód i poprosił kierowcę, 
aby udał się z nim do jej radiowozu. 
Po drodze jednak Young zdołał prze­
skoczyć przez barierę mostu, ale po­
licjant w porę schwycił go za ramię. 
W takiej pozycji tkwili przez kilka 
minut, dopiero inni policjanci, którzy 
ich napotkali pomogli Underwood’- 
owi uratować niedoszłego samobójcę. 
Most, z którego skoczyć chciał Young 
znajduje się na wysokości 70 stóp 
ponad kanałem.

Przeciwko Joungowi nie wysunięto 
żadnego oskarżenia i zabrano go do 
szpitala dla psychicznie chorych 
wTinleyPark.


